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Wzmocniony wróg.
Dla Polski wyrosło nowe niebezpie­

czeństwo. J e st nie m przeniesienie sie­
dziby Międzynarodówki czerwonych
Związków Zawodowych z Amsterdamu
do Berlina.

Donosi o tem warszawski ,,Robotnik"
z okazji agitacyjnego sprawozdania o

odbytym w Sztokholmie międzynaro­
dowym zjeździe 140 delegatów socjali­
stycznych związków zawodowych. Owa

uchwała Sztokholmskiego Kongresu
przeniesienia siedziby Międzynarodów­
ki z Amsterdamu do Berlina zapadła
i— jak informuje ,,Robotnik" — ,,o-

gromną większością głosów" przyczem

stwierdza, że ,,Kongres, głosując za Ber­
linem, powodował się myślą, że swoje
wielkie zadania Międzynarodówka bę­
dzie mogła spełnić tylko wówczas, gdy
Znajdować się będzie w centrum w iel­
kich procesów ekonomicznych, dających
jej możność bezpośredniego śledzenia

ich przejawów".
Sam ,,Robotnik" jakgdyby zakłopo­

'tany dodaje: ,,Czy argumenty te były
słuszne — pokaże najbliższa przyszłość",
zaraz jednak pociesza się polski pa­
chołek międzynarodowego socjalizmu,
że ,,skład kierownictwa Międzynaro­
dówki pozstaje niezmienionym", jak­
gdyby kierownictwo to było wieczystem

i wogóie złożyło dowrody sprawiedli­
wego traktowania praw i interesów

Polski.

Dla nas przeniesienie siedziby czer­
wonej Międzynarodówki do najbardziej
nam wrogiej, berlińskiej kuźni — s ta n o ­
w i ostrzeżenie, że wiekowy wróg Pol­
ski i Słowiańszczyzny zyskał bastjon
nowy, z którego będzie zapuszczał nie

mniej pożądliwy a wzmocniony wzrok

w nasze zachodnie granice. Nie będzie
wprawdzie mógł z tego bastjonu poły­
skiwać zaraz mieczem, — ale będzie z

niego drążył agitacją i urabianiem na­
strojów w miljonowych masach nie­
bezpieczne otwory, przez jakie runie w

sposobnej chwili na nasze miedze.

Charakterystyczne, że Kongres Sztok­
holmski, który między swoje dekoracje
ihasła nie zapomniał także wsadzić oli­
wnej różdżki pokoju, wypowiadając
imieniem światowego proletarjatu woj­
nę wojnie, — w skazał na szereg pokojo­
wych środków ale zapomniał o najwa-
żniejszym: o poszanow'aniu traktatów i

wytyczonych niemi obecnych państwo­
wych granic. Widocznie czerwony kon­
gres nie chciał być w rozdźwięku z rzą­
dem niemieckim, który plan zgody i

unji europejskiej Brianda uważa prze­
dewszystkiem za furtkę do rewizji w'er­
salskiego traktatu, nazwanego zadzi­
wiającym trafem ,,wersalskim rabun­
kiem" przez sow'iecką ,,Praw'dę", praso­
w ą tubę gotujących się do rewolucyj­
nego skoku krwawych ciemiężycieli z

Kremlu.

Polska ma. już za sobą doświadcze­
nia, czego może się spodziew'ać od so­
cjalistycznego świata. Pamiętamy ma­
pęPolski, nakreśloną przez zjazd socja­
listów z współudziałem polskich, — k ie­
dy w ogniach rewolucji rosyjskiej zda­
wała się rozpalać zorza pokoju przy

współudziale i nacisku brodzącego w

krwi proletarjatu. Mapa ta wykreślała
jakąś kolcuję polską be-z narodowego i

mocarstwowego kośćca, pozbawioną naj­
celniejszych ziem zachodnich, k tó r y c h

nie ośmielono się nawet l'uszyć z pod
krzyżackiego pazura.

Nie mniej pamiętamy, że podczas
samych już pertraktacyj pokojowych —

głosy socjalistów świata nie okazyw-ały
zrozumienia dla naprawy krzywdy i u-

gruntowaftia siły polskiej na Zachodzie,
Pamiętamy wreszcie, jak w roku

|92;0,gdy grodziliśmy żywym walem %Qr.

chód bolszew'ickich hord, — socjali­
styczni demagodzy, posłuszni nienawi­
ści Berlina, wstrzymywali transporty
broni dla narodu, bez którego heroizmu

Zachód Europy byłby dziś cmentarzy­
skiem, zarastającem jadowitym, bol­
szewickim chwastem.

Rów'nocześnie nie wolno nam zapo­
minać, że polscy towarzysze, oszołomie­
ni czerwonem braterstwem, przeciw­
stawią się eonajwyżej połowicznie napo­
rowi międzynarodowej fali, pędzonej
przez wiatr niemiecki. Posłowi Diaman-

dów'i nieraz jeszcze wytkniemy ,,ten
cierń pomorski w germańskiem ciele" —

jak symbolicznie określił w socjalisty­
cznym wyw'iadzie berlińskim posiadanie
przez nas Pomorza, zaś główny, wód?

socjalizmu polskiego Ignacy Daszyński
traktował podczas wojny światowej tak

obojętnie przyszły los ziem Zachodnich,
że uniemożliwił sobie objęcie steru mi-

nisterjalnego gabinetu w roku 1918, mi­
mo że ster ten pchał mu w ręce sam

wszechpotężny wówczas Piłsudski. P .

Daszyński spowiada się z tego w swoich

,,Pamiętnikach".
Dla Polski powstaje obowiązek naj­

baczniejszego śledzenia przeniesionej
do Berlina Międzynarodówki, dla Po­
laków, z w ła szc za robotników bezwzględ­
nego omijania rodzimych socjalistycz­
nych zw'iązków zawodow'ych, rozwojem
wypadków poddanych jeszcze silniej
pod nie'miecką komendę.

(ab.)

Dalsze serdeczności polsko-duńskie.
Kopenhaga. (PAT). P(. m inister

Kw'iatkowski w czasie audjencji u

króla został odznaczony wielkim krzy­
żem Orderu Danebroga. Po audjencji
p. minister w towarzystwie dyr. Noso-

wicza zw'iedził stocznię i port w Kopen­
hadze. Po konferencji prasow'ej wyda­
ny został na cześć gości przez prem­
jera Stauninga bankiet, na którym
obecni byli liczni,przedstawiciele rzą­
dui sfer przemysłow'o-handlowych.
Premjer Stauning wygłosił przemó­
w'ienie, 'w którym dziękował p. mini­
strowi Kwiatkow'skiemu za przyjazd do

Kopenhagi. W Danji wizyta ta uw'a­
żana jest — jak stw'ierdził mów'ca —

za dow'ód wzajemnej głębokiej sym-

patji obu państw. W dalszym ciągu
premjer Stauning podkreślił tradycyj­
ną przyjaźń Polski i Danji, która obec­
nie znajduje swój wyraz we współpra­
cy inżynierów duńskich w dzieło roz­
budowy Gdyni. Danja - mów'ił p.

Stauning — dumna jest z powodu u-

dzialu pracowników duńskich w bu­
dowie nowego wspaniałego portu pol­
skiego. W końcu premjer w'zniósł to­
ast na cześć p. Prezydenta Mościc­
kiego i za pomyślność Polski. W odpo­
w'iedzi min. Kwiatkowski wzmiósł toast

na cześć króla duńskiego i za dalszy
rozwój w'spółpracy gospodarczej obu

państw%

Po zamachu na wiceministra

Angeiescu.
Beza działał z pobudek politycznych.

Bukareszt, 22. 7. (PAT) Śledztw o w

sprawie zamachu na wiceministra An-

gelescu ustaliło, iż spraw'ca zamachu

Boza, liczący lat 22, nie jest studentem.

Baza był ostatnio redaktorem dzienni­
ka ,,Epoka" i został usunięty ze składu

redakcyjnego z powodu propagandy
gwałtów w polityce. Jeden z przyjaciół
Beza określił go ajko człowieka o uspo­
sobieniu porywczemu skłonnościach re­
w'olucyjnych. Przyjaciel ów zaznacza,

że Baza był zdecydowany zabić w'icemi­
nistra Angeiescu za politykę prowadzo­
ną przez niego w Dobrudży a zbytnią,
życzliwo-ść w stosunku do mniejszości
bułgars-kiej i tureckiej.

Współudział studentów% którzy byli

obecni w czasie zamachu, nie został je­
szcze ustalony. Studenci owi przeczą, ja­
koby wiedzieli o ozemkolwiek, i oświad­
czają, że przybyli do w'iceministra An-

gełescu, ażeby go prosić o zasiłek dla je­
dnego ze stowarzyszeń uniwersyteckich.

Stan zdrowia wiceministra Angełe-
scu jest zupełnie zadaw'ajniający.

Pomorze nabiera nareszcie

cery.
(Telefonem od własnego korespondenta)

Warszawa, 23. 7. W ministerstwie

rolnictwa odbyła się pod przew'odnic­
tw'em ministra Janty Połczyńskiego
konferencja z przedstawicielami po­
morskich organizacyj rolniczych z pre­
zesem Donimirskim i p. Esden-Temp-
skim na czele. Tematem konferencji
były wyniki ostatniej inspekcji mini­
stra na Pomorzu.

Również odbyła się w prezydjum nu­
dy ministrów konferencja z udziałem

przedstawicieli sfer gospodarczych Po­
morza na temat spraw gospodarczych.
Premjer Sławek odbył dłuższą konfe­
rencję z wojewodą Lamote-m, który
przedstaw'ił mu plan pomocy doraźnej
dla województw'a pomorskiego.

Oby nie ciuciubabka,
Warszawa, 22. 7. (PAT) Jutro o godz.

11,45 wyjeżdża do Chełma nadzwy­
czajna komisja sejmowa do zbadania

spraw'y budow'y gmachu tamtejszej dy­
rekcji kolejowej.

(Stanow'czo zadużo anonsowania w'y­
jazdu komisji śledczej. Ma wyjechać,
postanow'iła wyjechać, wyjeżdża, już
w'yjeżdża i tak w kółko Macieju. Czyż
nie w'ystarcza donieść raz o wyjeździe
jako o fakcie dokonanym. A przede­
wszystkiem rezultaty! w'ołamy o rezul­
taty!! - Red.)

Z pobytu dziennikarzy
czechosłowackich w stolicy.

Nie pominęli nawet Fukiera, gdzie
jeszcze pijał Zagłoba.

Warszawa, 22. 7 . (PAT) W drugim
dniu sw'ego pobytu w Warszawie, w'y­
cieczka dziennikarzy czechosłow'ac­
kich z Koszyc zwiedziła Zamek królew­
ski a następnie złożyła wizytę w posel­
stw'ie czechosłowackiem.

Warszawa, 22. 7. (PAT) Baw'iąca w

Warszaw'ie wycieczka dzienn-ikarny cze­
chosłowackich z Koszyc,'po zwiedzeniu

gmachu Prasy Polskiej podejmowana
była herbatką przez charge d'affaires

Czechosłowacji Lisickiego. Wieczorem

na cześć gości odbyło się przyjęcie u

Fukiera. Goście czechosłowaccy odje­
chali do Gdyni.

Poseł Graebe mówi w Londynie
o ,,ucisku” Niemców w Polsce.

(Własna służba telegraficzna Dz. Bydg.)

Londyn, 23. 7. Na kongresie londyń­
skim Unji Międzyparlamentarnej wy­
darzyła się w ostatnim dniu obrad we

wtorek awantura pomiędzy przedsta­
wicielem połskim posłem Strońskim a

przedstawicielami niemieckimi.

Unja Międzyparlamentarna zajmo­
wała się w tym dniu sprawami mniej­
szości narodowych. Komisja Unji opra­
cow'ała w tej dziedzinie specjalny m e­
morjał, w którym proponow'ała rozsze­
rzenie usftaw'y o ochronie mniejszości
na wszystkie państw'a oraz szereg re­
form w dziedzinie zażegnywania zatar­
gów mniejszościowych. Podczas dysku­
sji nad tym memorjałem powstał wiel­
ki krzyk wśród Niemców, kiedy poseł
prof. Stroński zaznaczył, że Polacy w

Niemczech nie m ają żadnej ochrony w

przeciwstawieniu do Niemców w Pol­
sce. Natychmiast powstał poseł niemiec­
ki do sejmu polskiego płk. Graabe i za­
znaczył, że mniejszości niemieckie w

Polsce byłyby szczęśliwe, gdyby miały

tylko połowę tych swobód, tej ochrony
kulturalnej i pomocy przy rozbudowie

sw'ojego szkolnictwa jak mniejszości w

Niemczech. Graebe podkreślił z kolei, że

spraw'a mniejszości jest dzisiaj jeszcze
bardzo daleka od dobrego rozwiązania.
Tak np. załatw'iła Liga Narodów tylko
4punkty mniejszościowe na ogólną licz­
bę 374.

Z kolei zabrał głos przedstawiciel
grupy niemieckiej, poseł socjalistyczny
do Reichstagu Sollmann i zaznaczył, że

żałuje, iż Stroński krytykował położe­
nie mniejszości wNiemczech bezpodania
faktów. Wobec tego delegacja niemiec­
ka nie może nic pomóc w tej spraw'ie,
zasadniczo jednak dąiy polityka nie­
miecka do przykładnego rozwiązania
sprawy m niejszościowej. (?) TL

Wiceminister Wysocki
członkiem m iędzynarodowej akademji.

Paryż, 22. 7. (PAT) Na posiedzeniu
zarządu międzynarodowej akademji w

Paryżu, został jednomyślnie wybrany,
na jej członka wiceminister spraw za­
granicznych Alfred Wysocki.. Akade­
mikami polskimi są minister Zaleski,
ambasador Chłapowski, ambasador

Skirmunt, Aleksander Skrzyński i prof.
Askenazy.

Konfiskaty w stolicy.
Warszawa, 23. 7. Wczoraj skonfisko­

w'ano w Warszawie dwa pisma ,,A. B .

C." za wiersz satyryczny p. t. ,,Bigos
gabinetow'y'* i ,,Wieczór w'arszawski"

za przedruk z ,,Polonji" katowickiej1*
wiadomości o tajnych naradach, jakia
miały się odbyć w Żoliborzu na zjeź-*
dzie nrezesów związków, legionistów..
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Uząd króla Fuada panem sytuacji.
Z Wiednia natomiast donoszą o bliskie! abdykacji króla.

Londyn, 22. 7. (PAT). Minister spraw

zagr. Henderson oświadczył w izbie

gmin, iż rząd jest całkowicie świado­
m y swych obowiązków, wynikających
z deklaracji z roku 1922 co do podjęcia
zarządzeń mających na celu ochroną
życia i mienia cudzoziemców w Egip­
cie. Minister zaznaczył, że jak to wy­
nika z oficjalnych wiadomości, władze

panują całkowicie nad sytuacją i sam

rząd egipski zaznaczył, że nie potrzeba
podejmować żadnej specjalnej ochrony
cudzoziemców,

Wiedeń, 22. 7. (PAT). W edług do­
niesień ,,Neue Freie Presse" z 'Kairo,
słychać w kołach tamtejszych, że król

Fuad już w najbliższych dniach zmu­
szony zostanie do abdykacji. Nowy ga­
binet utworzy Addly-Fasza,

Cziczerin pojedzie do Paryża?
Syków został pozbawiony swoich godności.

(Telefonem od własnego korespondenta).

Berlin, 23. 7. Z Moskwy donoszą: W

fcwiązku ze zmianą na stanowisku ko­
misarza do spraw zagranicznych sły­
chać pogłoski, jakoby Cziczerin m iał

najpierw pojechać na półroczny urlop a

potem miał objąć stanowisko ambasa­
dora Sowietów w Paryżu na miejsce
Dowgalewskiego. Komisarz Litwinow

będzie w dzisiejszą środę konferował

z ambasadorem niemieckim w Moskwie

von. Dircksenem na temat obsady am­
basady sowieckiej w Berlinie po odwo­

łaniu Krestińskiego na zastępcę komi­
sarza.

Ostatnia sensacja moskiewska pole­
ga na fakcie ustąpienia ze swojego sta­
nowiska Bykowa, który dotychczas był
przewodniczącym rady komisaroy ludo­
wych i naczelnej rady obrony państwa,
a w i ę c poniekąd prezesem ministrów.
Podobno ma jedn'ak Ryków w przyszło­
ści zająć jakieś stanowisko w naczel­
nych urzędach sowieckich, ale teraz zo­
stał wyrzucony przez wszechmocnego
Stalina. B.

Aresztowanie studenta polskiego
w Gdańsku.

Gdańsk, 22. 7. Prasa gdańska donosi

o aresztowaniu studenta polskiego
Krasowskiego w Gdańsku przez tam­
tejszą policję, przyczem według donie­
sień prasy gdańskiej rozgrywać się
m iały sceny, urągające pojęciom o

służbie bezpieczeństwa.
Krasowski miał otrzymać od policji

gdańskiej mandat karny w wysokości
15 guldenów, których nie zapłacił. Na

tej podstawie wtargnęli dwaj funkćjo-
narjusze policyjni do mieszkania Kra­
sowskiego i zażądali od niego, aby im

towarzyszył na policję. Krasowski, któ­
ry leżat jeszcze w łóżku, odmówił te­
mu wezwaniu. W odpowiedzi na to

policjanci gdańscy zbili go pałkami gu-

mowemi, następnie skuli i przewieźli
n a policję.

Parowóz strzaskał przejeżdżający
przez for kolejowy autobus.

Z Obornik donoszą, iż na przejeździć
przez tor kolejowy przy szosie Oborni-

jki-Czarnków zdarzyła się katastrofa

autobusowa. Oto szofer autobusu (wła­
sność p. Ma.rjana Kaczmarka z Tar­
nówka, pow. obornickiego) Stanisław

Skrzypka z Ludom, nie zauważywszy
podobno wskutek ulewnego deszczu

zbliżającego się pociągu, wjechał na

tor kolejowy w chwili, gdy parowóz
dosięgał już przejazdu. Autobus ude­
rzony z niezwykłą siłą buforami, wy­
wróci! się i uległ doszczętnemu zdruz­
gotaniu. Szczęśliwym trafem wyszedł
jednak kierowca z katastrofy cało, od­
nosząc tylko lekkie obrażenia ciele­
sne. Innych pasażerów w chwili ka­
tastrofy w autobusie nie było.

Zapowiedź obecności
marszałka Piłsudskiego w Radomiu.

(Telefonem od własnego korespondenta).
Warszawa, 23. 7. Szef gabinetu mi­

nistra spraw wojskowych pułkownik
Beck i jego zastępca pułkownik Kamiń­
ski udali się do Pikiliszek, gdzie prze­
bywał marszałek Piłsudski. Towarzy­
szyć mu oni będą prawdopodobnie w

powrotnej drodze do Warszawy.
Prasa sanacyjna pisze, że marszałek

Piłsudski uda się do Radomia na

zjazd lęgjonistów. Zjazd ten w tym ro­
ku będzie miał charakter zlotu kole­

żeńskiego i pozbawiony będzie jakie­
gokolwiek znaczenia politycznego. —

(Oby tylko obietnica apolityczności
zjazdu została dotrzymaną, a wtedy
zjazd otoczy sympatja całej nieuprze-
dzonej Polski, ceniącej krew i rany,

poświęcone ojczyźnie. Momenty par­
tyjne byłyby tylko dalszem młóceniem

politycznej słomy, która mimo szum­
nych obietnic tak mało ziarna wydała.
- Redakcja).

Aresztowani pod zarzutem zabójstwa.
Z Chojnic donoszę:
Z polecenia, prokuratora aresztowa­

no niej. Apolonję Werową, jej syna

Alojzego Werę i kolejarza Hieronima

Zalińskiego z Chojnic, na których cią­
ży zarzut morderstwa na osobie Jana

Wery, który w lutym 1924 roku w ta­
jemniczy sposób zaginął.

Sprawą tą zainteresowała się poli­
cja. na skutek doniesienia nowego wła­
ściciela gospodarstwa w Żalnie powia­

tu tucholskiego, które sprzedała mu A-

polonja Werowa, żona rzekomo zagi­
nionego. Mianowicie przy kopaniu zie­
mi w ogrodzie odkrył ów nowy wła­
ściciel zwłoki starego Wery, które po

zabójstwie zostały zakopane w ogrodzie.
Żona zamordowanego już od dłuższego
czasu utrzymywała niedozw'olone sto­
sunki z zaaresztowanym kolejarzem Ża­
lińskim.

Zjazd właścicieli taksówek w Poznaniu.
W uzupełnieniu naszego sprawozda­

nia ze zjazdu właścicieli taksówek w

Poznaniu, który odbył się ub. niedzieli

należy dodać, iż w dyskusji nad refe­
ratem uzgodńiono normę wynagrodże­
nią dla kierowców w wysokości 25 proc.
od dochodu w całości, nie licząc kosz­
tów' amortyzacji samochodu i środków'

zapędowych. Pretensje szoferów poznań­
skich szły w tym kierunku, aby im

pnzyznano 50 zł wynagrodzenia tygo­
dniowo i 12 procent od obrotu.

Przystępując do postulatu podnie­
sionego wf referacie p. Kamyszka o ko­
nieczności jednolitego zorganizowania
się, przyjęto zasadę utworzenia central­
nej organizacji. W tym celu utw'orzono

komisje organizacyjną z Stań. Gierna-

towskini z Warszawy na czele. W skład

komisji wcsrJi przedstawiciele w'szyst­
kich miast reprezentowanych na zjeź­
dzie, z Poznania pp. Wąśniewski i Ta­
szarek. Następny zjazd organizacyjny
odbędzie się 31 sierpnia w Warszawie.

Walka przedwyborcza
w Niemczech

rozpoczęła się jut na dobre.
Berlin, 22. 7. (PAT) Z ulicznego ru­

chu przedwyborczego w Niemczech, za­
notować wypada następujące zdarze­
nie: Grupa komunistów rozlepiała oko­
ło północy plakaty na jednem z przed­
mieść Berlina. Gdy zauważyła to grupa

hitlerowców, zaczęła plakaty te zrywać,
przyczem doszło do bójki z komunista­
mi. Hitlerowcy użyli rewolwerów* dając
szereg strzałów do komunistów. Jeden z

robotników, należący do komunistów,

otrzymał postrzał w głowę. Pozatem

rannych zostało 2 przechodniów. Od­
dział pogotowia policyjnego aresztował

7 osób. U 3 hitlerowców znaleziono

broń palną.
Hugenberg prowadzi energiczne ro­

kowania, zmierzające do zjednoczenia
wszystkich grup, które w ubiegłym
miesiącu oder-wały się od partji nie­
miecko - narodowej, celem utworzenia

jednej wielkiej partji konserwatywnej.

Polacy narazie na il-gfem miejscu
w rajdzie dokoła Europy.

Tragiczny wypadek pasażera.
Londyn, 22. 7. (PAT). Żwirko, który

naprawiał lekko uszkodzone skrzydło
i przenocował w Chester, wyleciał 22

bm. o godz. 1 w' południe. Napraw'a
skrzydła nie pociągnie za sobą żad­
nych punktów karnych. Żwirko ma

nadzieję, że doleci via Paryż do Poi­
tiers. W południe na lotnisku w Che­
ster zaczęli lądow'ać inni Polacy, któ­
rzy wylecieli rano z Calais do Bristo­
lu. Na ogół lotnicy polscy lecą dobrze

ustępując miejsce na razie tylko An­
glikom . Na pierwszem miejscu kro­
czy Ahglja, zaraz po niej Polacy, zo­
stawiając za sobą Niemców i Francu­
zów. Najlepszy czas z lotników pol­
skich mają Bajan, Żw'irko i Orliński.

Według doniesień z Chester von Roe-

dern, który leciał ną awionetce piloto­
wanej przez von Oertzena, wyskakując
z samolotu w chwili lądow'ania, został

uderzony śmigłem i poniósł śmierć na

miejscu.

Tragiczny wypadek na lotniska

w Pucku,
Puck,22.7. (PAT). P%a 22bm, o

godz. 10 rano przy lądowaniu aparatu
na. lotnisku W Pucku zabity został

śmigłem. pper. raajrjmarki Podgórski

Mr onifoateiegtaficsma.
Marszalek Daszyński — wypoczęty.

Warszawa, 23. 7. W czoraj w'rócił do

Warszawy m arszałek Daszyński, który
spędził urlop w Kazimierzu nad Wi­
słą.

Pożar w stoczni hambnrskiej,
Berlin, 22. 7. (PAT) We wtorek w po­

łudnie wybuchł W'ielki pożar w zakła­
dach stoczni ,,W ulkan" w Hamburgu.
Cały budynek dyrekcji stoczni stanął w

płomieniach.

Waszyngton podpisał londyński traktat

morski,
Waszyngton, 22. 7. (PAT) Prezydent

Stanów Zjedn. lIoover podpisał lon­
dyński traktat morski.

Utrwalenie pamięci Stefana Okrzei.

Warszawa, 22.. 7. (PAT) Dziś jako w

25 rocznicę męczeńskiej śmierci robotni­
ka Stefana Okrzei, bohatera walk o

wolność, odbyło się o godz. 6 po poł. po­
św'ięcenie kamienia węgielnego pod
gmach domu ludowego jego imienia

przy ulicy Ogrodow'ej. Gmach teń po­
w'stał z inicjatywy stowarzyszenia do­
mu ludowego istniejącego przy komite­
cie okręgowym PPS dawna frakcja re­
w'olucyjna. Na uroczystości obecny był
p. premjer Sławek oraz pp. ministrowie

Car i Składkowski, przedstawiciele in-

stytucyj państwowych, komunalnych i

społeczeństwa. P . Jaworski — prezes

Rady Miejskiej i prezes okręgowego ko­
mitetu PPS daw'ii. frakcja rew. odczytał
akt errekcyjny, poczem przemawiał pan

premjer Sław'ek, podnosząc zasługi O-

krzei, wreszcie przemaw'iał w'iceprezy­
dent miasta Szpotański w imieniu za­
rządu miasta.

Min. Janta- Połczyński troszczy się
o kulturą, i wiedzę laśniezą.

Warszawa. (PAT). P . m inister rol­
nictw'a Janta-Połczyński przyjął woje­
wodę krakowskiego p. Kwaśniew'skie­
go, następnie zaś senat Wyższej Szko­
ły Gospodarstw'a Wiejskiego w War­
szawie w osobach rektora Biedrzy­
ckiego, dziekana wydziału leśnego prof.
Dominika, prodziekana wydziału rol­
nego prof. Dąbrow'skiego i dziekana

wydziału ogronictwa prof. Horjcnkow-
skiego w sprawie leśnictw i katedry
hodowli lasów.

Upały w Ameryce trwają nadal.

Newy Jork, 22. 7. Niezwykłe upały
trw'ają w Stanach Zjednoczonych na­
dal i pochłaniają dalsze ofiary udarów%

których liczba w samym Now'ym Jor­
ku wynosi 28, a w' całym kraju ogółem
ponad 100 osób.

Najwyższą temperaturę zanotow'ano

w Columbus, gdzie termometr wskazy­
wał ii,5 stopnia w cieniu, a następnie
w Toledo 41.5, w Waszyngtonie 41,
Cincinnati 38 i Nowym Jorku 37,5
atopnióu..

Pierwszy polski kongres
komunikacji autobusowej.

Drugi dzień kongresu
W drugim dniu kongresu komuni­

kacji autobusow'ej zakończyły swo pra­
ce tylko dw'ie sekcje a mianowicie

prawna i drogowa, sekcja techniczno­
eksploatacyjna rozpatrzyła połowę
spraw objętych jej programem.

Wieczorem o godz. 9 odbył się w

Belwederze wspaniały bank.iet. Jako

pierwszy przemaw'iał p. A. Barczewski

z Poznania pijąc zdrowie gości.
Miły nastrój wywołało przemówie­

nie inż, Brojewskiego (Olkusz),. W koń­

cu p. Barczewski wzniósł toast na

cześć przedstawiciela Min. Rob. Publ.

p. radcy ministerialnego Minchejmera,
który odpow'iedział na przemówienie.

W ub. wtorek przed południem kon­
tynuowała swoje prace sekcja tech­
niczno-eksploatacyjna i sekcja organi­
zacyjna. Wszelkie uchwały i wnioski

poszczególnych sekcyj odesłane zostar

ną do komisji wnioskowej. Dalsze

szczegóły podamy w jutrzejszym nu­
merze.
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Wybory samorządowe
w województwie warszawskiem.

Agencja ,,Iskra" przynosi z drobnego, ale

nie mniej znamiennego, wyborczego placu

boju następujące wyniki:

W niedzielę dnia 20-gobm. odbyiy się w

dwóch miastach woj. warszawskiego wybo­
ry do rad miejskich, przy niezwykle licznej

frekwencji głosujących.

Wybory do rady miejskiej w Nowem

Mieście dały wynik następujący: B.B. W .

z Rz. uzyskał 6 mandatów (dawniej 3),

Chrześcijańska Demokracja - 2 mandaty

(dawniej 0), Ortodoksi żydowscy - 2 m an­

daty (dawniej3mandaty),Bund - 2 man­

daty (jak dawniej), Stronnictwo Narodow'e

- 0mandatów (dawniej 3mandaty),P.P .

S.C.K .W .

- 0mandatów (dawniej1man­
dat).

Frekwencja wynosiła 89% upraw'nionych

do głosowania.

Wybory do rady miejskiej w BiałejRaw­
skiej dały wynik następujący: B. B .W . z

Rz. - 4mandaty (daw'niej1mandat),Orto­
doksi żydowscy - 4 mandaty (jakdawniej),

P.P.S.lewica- 2 mandaty (daw'niej 3

mandaty), Stronnictwo Narodowe — 1 m an­

dat (dawniej 2-mandaty),Sjoniści - 1m an­

dat (jak dawniej), Bund - 0mandatów

(daw'niej1mandat).
Udział głosujących sięgał 90%.

(My podkreślamy przedew'szystkiem zwy­
cięstwo Chadecji, która dochodzi do głosu

w Radzie Miejskiej w NowemMieście. Cha-

rakterystycznem dla tej miejscowości jest

zupełny zanik w'pływów endeckich i socja­
listycznych, jak wreszcie zmniejszenie soli­

darności żydowskiej, o czem świadczyłaby

utrata jednego mandatu przez ortodoksów

żydowskich, nazywających się także ,,Po-

bożnemi żydami!" Jest to liczny odłam ży­
dowski, trzym ający się swoich chederów

(rodzaj wyznaniowych szkół żydowskich z

przewagą nauki Talmudu), usposobiony

zdecydowanie wrogo przeciw sjonistom, bu­

dującym zim skiemi, w'zględnie świeckiemi

środkami Palestynę. Pobożni żydzi wierzą

bowiem, że tylko Mesjasz, bez ludzkiego

przyczynienia się, może ich wprowadzić z

powrotem do ziemi obiecanej. Widocznie

Be-Be znalazło argumenty, które część or-

todoksów przeciągnęły na jego stronę.

W Białej Rawskiej cofnęli się również w

mandatach i wpływach endecy, stracili ko­

muniści i czerwono-żydowski Bund. Sana-

torzy, którzy tak haniebnie podali tył w sej­

mowych wyborach wołyńskich, szczycą się

wygraną w dw'óch miasteczkach warszaw­

skiego województwa. Czy ta W'ygrana u-

skrzydli ich do poszukania zwycięstwa w

w'alnym boju sejmowym — jest wątpliwe.

Zwłaszcza, że inne oznaki na ziemi i niebie

W'różą klęskę. — Redakcja.)

Niechby głos ten przeniknął
do wszystkich umysłów niemieckich.

Królewiec, 22. 7. 30. W tutejszy m

Klubie Republikańskim wygłosił dłuż­
szy odczyt na temat ,,Gdańsk i Polska"

Z kolei zagościł min. Kwiatkowski w Danji.
Kopenhaga (PAT. Przybył tu mini­

ster Przemyślu i Handlu Kwiatkowski
wraz z dyr. dep. Nosow'iczem, witany
na dworcu przez ministra Handlu

Haugego oraz przedstaw'icieli minister­
stwa Spraw Zagranicznych, poselstwa
polskiego w Kopenhadze i prasy. W cią­
gu dnia delegacja polska zwiedziła mia­
sto i okolice oraz uczestniczyła w śnia­
daniu, wydanem przez dyrekcję duń­
skiego towarzystwa budowy Gdyni.

Wieczorem odbył się obiad, wydany
przez posła Michałowskiego i jego m ał­
żonkę. W obiedzie wziął udział premjer
Stauning, minister Handlu Hauge oraz

wiceminister Spraw Zagranicznych En-

geli. W imieniu nieobecnego wskutek

choroby posła Michałowskiego powitał

p. m inistra Kwiatkowskiego sekretarz

poselstwa Leitgeber. Następnie premjer
Stauning dziękował p. m inistrowi za

przybycie do Danji, poczem zabrał głos
minister Kwiatkowski, wskazując na

wiekową tradycję polsko-duńskich sto­
sunków morskich, oraz wznosząc toast

za pomyślność wzajemnej współpracy.
Z kolei przemawiał duński minister

Handlu, który stwierdzając, że Polska

pokonała wielkie trudno-ści, życzył dal­
szego pomyślnego rozwoju pols-ko­
duńskich stosunków gospodarczych.

Ministr Kwiatkowski będzie przyjęty
na audjencji przez króla, następnie bę­
dzie zwiedzał port, wreszcie będzie obec­
ny na bankiecie, wydanym przez prem­
jera Stauninga.

Reumatyzm łamie w kościach

I dlatego nie Składkowski tylko Sławek powinien był zostać

prezesem komitetu zwalczania reumatyzmu.

Aleksander Zajdlicz. 83

Duch i Olrem
Powieść z czasów, które Idą.

(Prawa własności zastrzeżone.)

(Ciąg dalszy).
— Co jej właściwie mogło zależeć na

tem swataniu? — zastanawiał się Leon,
pakując kuferek. A raczej należałoby
to gorzej określić, bo ona koniecznie

chciała doprowadzić do tego, bym się
stał kochankiem Liii. A może to jakaś
jej misja? — błysnęło mu nagle w gło­
wie. Może to zamiar świadomy? Możii-
wem jest to, że ona poprostu chce, by
i Lila stała się taką samą ladacznicą;
poprostu nie znosi czystości. W każdym
razie rad był, że nie zareagował na ten

list i nie pojechał. Wysłał wtedy list —

mocno rozżalony z powodu braku odpo­
wiedzi na dwa listy. Wreszcie nadszedł
list od niej — przykry, wymuszony
i wymijający. Miał wrażenie, że i ona

nie potrafi się zdecydować, ale w każ­
dym i'azie już go nie kocha. Dnia tego
był strasznie rozstrojony. Wreszcie po­
szedł do spowiedzi i modlił się długo
przed Sanctissimum, prosząc o światło
i łaskę. I spłynęło na niego jasne po­
znanie. Uświadomił sobie, że właśnie on

jako ten, który jest majątkiem i społecz­
nie niżej postawiony, powinien zerwać.

Napisał wtedy list, ofiarując Liii przy­
jaźń wzamian miłości. I ona odpisała
mu, że istotnie nic więcej mu już dać nie

może, przekonawszy się, że ich poglądy
na świat nie harmonizują z sobą. Ale
zawsze będzie go uważała za swego

przyjaciela i zachowa dla niego siostrze-

ny sentyment. Leon wtedy uczuł się
znowu wolnym

— Na dziesięć lat mam dosyć wszelkiej
miłości — oświadczył Władkowi, gdy
go ten tegoż dnia odwiedził. A ten be-

stja drwił naturalnie — przypomina!
sobie Leon.

Ubrał się. szybko i zapakował kuferek.

Przyszła chwila pożegnania ze szpita­
lem a szczególni'e ze siostrą Konstancją.
Obojgu zrobiło się nieco tkliwie na du­
szy, ale siostra Konstancja pokrywała
to pozorem rubaszności.

— No, to niech pan już z Bogiem idzie
i tak szybko się ponownie nie zakochu­
je, by pana znowu samochód nie prze­
jechał. 3

— Siostra nie chce znowu mieć ze

mną kłopotu. Będę się musiał zastoso­
wać do dobrej rady. No, do widzenia.
Niech Bóg siostrze zapłaci za wszystko.

— Do widzenia... Niech Matka Boska

ma pana w swej opiece.

Służąca wyniosła już jego walizkę.
Skinął na taksówkę i kazał się zawieźć
do Starołęki. W domu zastał na stole
bukiet kwiatów — i nie dowiedział się
od kogo, mimo dłuższych badań. Roz­
lokował się coś niecoś i pojechał do

swej redakcji. Przyjęto go tam z wielką
radością, jedynie redaktor naczelny na-

wymyślał mu, że przez jego nieuwagę
tyle było pracy nadetatowej. Dopiero po
wyładowaniu swego humoru powiedział
mu potem kilka slów nieco przyjem­
niejszych i uznał nawet to, że Leon

jeszcze potrzebuje sześć tygodni wypo­
czynku. Brał już kapelusz i laskę, by
wyjść z redakcji, gdy telefon na jego
biurku ostro zadzwonił.

— Hallo! Tu Horyński, Władek to

ty?
— Jak to dobrze, że cię jeszcze złap a­

łem. Dzwonił właśnie Berwiński. Zwol­
niligo nareszcie zakaucją

— Chwała Bogu. A proces? Proces

jeszcze trw a — przeciągają oczywiście,
byle poza wybory. A ten Izaak Gersten-

zweig, który go chciał zabić, zwiał.

Szukują go teraz, a proszą Boga lub

raczej djabla, by nie znaleźć
— Same sensacje.
— Ale najlepsze - że Roland tu bę­

dzie za godzinę.
— To świetnie. — Cieszę się ogrom­

nie.
— Tylko gdzie go przyjmiemy? Mój

dom dopiero się rozbudowuje. Ty miesz­
kasz po kawalersku i nieco ciasno.

— Istotnie — chyba gdzieś w lokalu...
— Słuchaj, mam projekt. Dzionek

jest caca... Szkoda się dusić. A w ogro­
dach publicznych, czy w lasach pod­
miejskich znowu niema swobody - te­
raz już nawet w dzień powszechni po­
południu i w'ieczorem. Otóż — myślę, że

nie zaprotestujesz. Weźniemy łódkę mo­
torow'ą i przejedziemy się po Warcie.
Mam dyplom do prowadzenia - i zre­
sztą to nie sztuka z motorem elektrycz­
nym. Mam znajomą firmę, która i bez
kau cji W'ypożyczy.

— To jest pomysł. ~ A Roland też

będzie rad. Bronka oczywiście też jedzie?
— Myślę, że ona nie będzie od tego,

o ile będzie wolna.
— Tylko ją namów. A Roland do cie­

bie zajedzie?
— Oczyw'iście.

— A więc za godzinę^
Leon poszedł szybko na obiad do

,,Kuchni Zdrowia" i akurat zdążył na

godzinę 16-tą.. We wskazanym miejscu
stała istotnie m ała łódka motorowa,
obliczona na najwyżej 10 osób. Ściany
kajuty można było szczelnie zamknąć
zwijanemi roletami z elastycznego gu­
mowego, szklą. W łodzi siedział jakiś
człowiek, który czynił ostatnio przygo­
towania Ale nikogo w'ięcej jeszcze nie

znany adwokat miejscowy i działa-cz po­
lityczny, dr. Erwin Lichtenstein.

Na wstępie odczytu dr. Lichtenstein

przedstawił stronę praw'ną zagadnienia
polskiego, a następnie przechodząc do

zagadnienia budowy portu w Gdyni wy­
raził przekonanie, iż Gdańsk zbyt późno
się spotrzegł, że Gdynia stanowi, dla

niego konkurencję.
Dążenia pewnych kół politycznych!

w Gdańsku, domagające się przyłączenia
Gdańska do Rzeszy Niemieckiej — jest
zdaniem dr. Lichtensteina nieszczere,
gdyż w tej chwili już wszyscy w Gdań­
sku zdają sobie sprawę z tego, że nie

może on się obejść bez polskiego han­
dlu i bez polskiego zaplecza (Hinter-
land). Sprawa rewizji Traktatu Wersal­
skiego odnośnie do ,,polskiego koryta*-
rza" i Gdańska na drodze pokojowej —i

wywodził dr. Lichtenstein — nie ma wis
doków powodzenia, gdyż wszystkie
partje polityczne w Polsce ntiedopuszczau
ją wogóle tej myśli.

Po odczycie dr. Lichtensteina wywią­
zała się żywa dyskusja, w której zabie­
rało głos kilku mówców. Jeden z nich,
również adwokat — Niemiec z Królew'­
ca oświadczył, iż fakt inwestowania w;

Gdyni znacznych kapitałów zagranicz­
nych i polskich, a na całem wybrzeżu —i

kapitałów polskich — jest dla niego
niezbitym dowodem tego, że ani Polska,
ani zagranica nie liczy się wogóle z moż­
liwością 'zmiany obecnego położenia
nad Bałtykiem.

....................... min

Ze świata.
Krwawy spór o transport alkoholu

w Indjach.
W Jubbulpore (lndje) usiłowano za­

trzymać transport spirytualji, przyczem'
doszło do starcia między policją a mani­
festantami. Policja została zarzucona

kamieniami, wobec czego użyła broni

palnej. W wyniku zajścia 60 manife­
stantów oraz 12 członków policji od­
niosło rany.

Samobójstwo m nltimlljonera
amerykańskiego.

,,Daily Express" donosi z Nowego
Jorku o sensacyjnem samobójstwie 67

letniego m ultimiljonera H arry S. Balck.
Powodem samobójstwa były ostatnie

olbrzymie straty na giełdzie nowo­
jorskiej.

było. Niedługo jednak czekał. Na moście

ujrzał z daleka już Władka, Rolanda
i Bronkę. Obaj kiw'ali kapeluszami. Leon.
chciał wybiec naprzeciw, ale poczuł, że

jeszcze jest słaby. Leon i Roland rzucili

się sobie w objęcia, a potem i Władek
uściskał serdecznie Leona. Bronka po­
dała mu dłoń z szczerą prostotą, i Leon

ucałow'ał ją serdecznie i długo. Teraz

dopiero przyjrzał się Rolandow'i. Zmie­
nił się ogromnie. Twarz mu zapadła,.
Kolory jego rumiane ustąpiły szarej
bladości, ale oczy świeciły mu silniej
niż dawniej.

— Co zmieniłem się?
1— Pobladł, ale dziw'nie wyszlachet-

niał... czy jak to było u Mickiewicza..*
Nie? Zresztą ja pana nie znał'em przed­
tem, ale sobie wyobrażam według opisu
Leona jako rumianego sportowca. No,
ale siadajmy.

Siedli wszyscy czw'oro. Władek wziął
ster i włączył motor. Odbili od brzegu.

— A teraz powiem wam nowinę, - -

rzekł Leon
— No?
— Zerw'ałem z Lilą.
— Całe szczęście, że nikt nie patrzał

teraz na Bronkę, bo byłby dostrzegł
przelotny rumieniec. Ale trwał on tylko
sekundę.

— Jak to się stało, dlaczego? — rzek­
ła najspokojniejszym głosem, jakgdyby
się zdawać mogło.

— Nie rozumieliśmy się. Do m ał­
żeństwa trzeba jednak czegoś więcej
jeszcze, niż pożądania.

(Ciąg dalszy nastąpi)
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Takiy kuracyjne beda roztzerzone
na wiecej miejscowości.

W myśl art. 40 ustaw'y z dnia 3-go
toarca 1922 r. o uzdrowiskach, te uzdro­
wiska, którym przyznano charakter u-

żyteczności publicznej mogą pobierać
od osób przybywających na kurację
i. zw. taksy kuracyjne.

Rozporządzenie Prezydenta Rzeczy­
pospolitej z dnia 22-go m arca 1928 r.

które znowelizowało ustawę o uzdrowi­
skach, dodało jej art. 40a, w myśl któ­
rego minister spraw wewnętrznych
może zezwolić gminom, do których co­
rocznie zjeżdżają w znacznej liczbie

letnicy dla wypoczynku, lub leczenia,
na czasowe pobieranie taksy kuracyjnej.
Przyznanie gminom takiego prawa mo­
że nastąpić tylko , o ile miejscowości te

mają niezbędne warunki na to, ażeby

zostać w przyszłości uzdrowiskami o

charakterze użyteczności publicznej. —

Wspomniane rozporządzenie zastrzega
jednak, iż dochody gminy ze stacji ku-

racyjnej mogą być zużyte tylko na po­
lepszenie warunków sanitarnych, oraz

udogodnienie pobytu, przybywającym
do tych miejscowości na okres wypo­
czynkowy.

Od obowiązku uiszczania taksy ku­
racyjnej wolni są zasadniczo lekarze,
ich żony oraz będące na ich utrzymaniu
dzieci, urzędnicy państwowi i samo­
rządowi, którzy przebywają w uzdrowi­
sku w sprawach służbowych oraz mło­
dzież szkolna i krewni, przybywający
w odwiedziny do kuracjuszów na okres

krótszy, niż dwa tygodnie.

Fortele komunistów.
Władze bezpieczeństwa zwróciły u-

.tvagę na nowy oryginalny sposób pro­
wadzenia akcji kolportażu nielegalnych
wydawnictw przez agitatorów komuni-

styaznych
Aby zapewnić swoim wydawnictwom

dotarcie do rąk najszerszych warstw

ludności, bez narażenia się na konfi­
skatę nielegalnych wydawnictw - ko­
muniści ubierają wydawnictwa swoje
w zewnętrzną szatę wydawnictw legal­
nych, oprawiając swoje broszury w kar­
ty tytułowe legalnych książek.

Ostatnio na terenie kresów wscho­
dnich władze bezpieczeństwa natrafiły
na broszurę komunistyczną, propagują­
cą obalenie istniejącego w państwie u-

stroju społecznego i oderwanie od pol­
skich województw wschodnich, przy-
czein broszura oprawiona była w okład­
kę książki znanego działacza białoru­
skiego w Wilnie ks. Adama Stankiewi­
cza, nosząca tytuł ,,Dogląd za dietmi".
Jako wydawca figuruje ks. Stankiewicz

j uwidoczniona jest nawet legalna dru­
karnia, w której odbito jego książkę, a

mianowicie drukarnia imienia Fran­
ciszka Skoryny w Wilnie.

Pozatem władze bezpieczeństwa na­
trafiły na broszury wydane przez zwią­
zek młodzieży komunistycznej i mające
na celu propagandę komunistyczną
wśród żołnierzy wojsk polskich, a opra­
wione w kartę tytułową książki ,,Mecz

bokserski", której autorem jest kpi Ko­
walski.

Centralne władze bezpieczeństwa za­
leciły władzom prowincjonalnym
szczególną czujność wobec zastosowania

przez kom unistów tych oryginalnych
metod kolportażu.

(Nie potrzeba chyba zachęcać całego
społeczeństwa polskiego, aby wsparło
władze w tępieniu nowych kretów ko­
munistycznych. - Red .)

Wmdommei %forajif.
Pułkownik Druckl-Lubecki u ministra |Po wypadkach w Żyrardowie.

rolnictwa. l os bezrobotnych robotników.

Minister rolnictwa, dr. Janta - Poł­
czyński, przyjął w dniu 21 b. m . płk.
Druckiego - Lubeckiego, jako delegata
Pomorskiego Towarzystwa Zachęty do

Hodowli Koni

Kolonje dla pracowników umysłowych.
Zakład Ubezpieczeń Pracowników U-

mysłowych przystępuje do budowy ko-

lonij dla pracowników umysłowych. O-
becnie Z. U. P . U. przystępuje do budo­
wy domu - kolonij dla pracowników
umysłowych pod Łodzią przy szosie,
prowadzącej do Pabjanic w parku ,,We­
necja".;

\

Komuniści chcą dalej przelewem brwi

budować pokój.
Po urządzonym w dniu 13 bm. i ,,po­

prawionym" dniu 20 bm. ,,dniu antyfa­
szystowskim i antymilitarystycznym",
komuniści zamierzają zorganizować
szereg manifestacji w piątek, dnia 1-go
sierpnia br., jako w rocznicę wybuchu
wojny światowej.

Dzień 1-szy sierpnia m a być uczczony
przez komunistów, jako ,,święto poko­
ju", a zapowiedziane na ten dzień de­
monstracje nosić mają charakter anty­
wojenny i skierowane będą przeciwko
,,państwom kapitalistycznym ", które

dążądowojnyzZ.S.R.R.

Kiedy nastąpi zupełne zniesienie l i s ?
Zniesienie wiz tyiko na paszportach dyplomatycznych.

W chwili, gdy inne państwa cywili­
zowane zawarły już przed laty umowy
w sprawie zupełnego zniesienia wiz

paszportowych, u nas jeszcze do tego
daleko. Przyjemność zwiedzania róż­
nych krajów baz wielkich ograniczeń
i wysokich opłat nie jest jeszcze przy­
wilejem wolnego obywatela - Polaka.

Cena paszportu, aczkolwiek obniżona
do wysokości 100.— złotych, stanowczo

jest jeszcze za wygórowaną. Podróż za­
granicę dla przeciętnego obywatela po­
zostanie nadal luksusem.

Jakkolwiek nie można chwilowo li­
czyć na dalsze obniżenie ceny paszpor­
tu, to przynajmniej wskazanem byłoby
podjąć szeroką akcję w kierunku wza­

jemnego zniesienia wiz między Polską
a innemi państwami.

Ministerstwo spraw zagranicznych
zawarło układ z rządami Austrji, E-

stonji, Łotwy i Finlandji, na mocy któ­
rego uznano za zbędne wiszowanie pa­
szportów dyplomatycznych do tych
krajów .

Również polskie wizy wjazdowe i wy­
jazdowe na paszportach dyplomatycz­
nych z tych krajów nie będą wymagane.

Zniesienie wiz przy paszportach dy­
plomatycznych, to przywilej dla małej
garstki wybrańców. Takie posunięcie
nie może zadowolić s(zerokich kół społe­
czeństwa naszego. Żądamy dla wszyst­
kich zniesienia wiz paszportów zagra­
nicznych.

Sprawa bezrobotnych w Żyrardowie,
którzy, po przyjęciu do pracy przez Za­
kłady 1.200 robotników, pozostali bez

pracy, nie schodzi ze szpalt prasy war­
szawskiej.

Jak donosi jeden z dzienników losem

przeszło 2.000 bezrobotnych Żyrardowa
zajęło się ministerjum pracy i opieki
spoi. i onegdaj dokonano ich rejestra­
cji przez 40 urzędnikó-w', urzędujących
w kilku punktach miasta. Szybkie u-*
kończenie rejestracji przyczyni się nie-

wątpliwie do rychlejszego załatwienia

formalności, zw iązanych z wypłatą,
izasiłku.

Wojewoda w'arszawski p. Twardo

wyjednał w ministerjum 20.000 zł na

jednorazową zapomogę dla bezrobot­
nych obarczonych rodziną. Zapomoga
ta wypłacona ma być w tygodniach.

Akcja ta, łącznie z energicznemi
krokami policji, która wykryła siedzi­
bę ińtrygatorów komunistycznych i o

sadziła ich w więzieniu, sprowadziła
pewne odprężenie sytuacji.

Dwa tajemnicze morderstwa

pod Sosnowcem.
Samobójstwo zbrodniarza.

Sosnowiec.(Tel. wł) Na skraju wsi Ro­

kitno Szlacheckie koło Zawiercia, znalezio­

no zwłoki 19-letniego Kokoszki, zabitego

wystrzałem z rewolweru. Podejrzenie padło

na Jana Gałkę, którego wkrótce po strzale

widziano w pobliżu miejsca zbrodni.

Zanim wieśniacy dali znać o morder­
stwiepolicji, nadeszła wiadomość o nowym

zamachu morderczym i samobójstwie Gałki,

Okazało się,że Gałka po zamordowaniu

Kokoszki udał się do administratora ma­

jątku Władysława Bemai zażądał od niego

zwrotu jakichś pieniędzy, rzekomo zabra­

nych mu przez właścicielkę majątku p.Po­
leską.Bem, nie znając sprawy, odmówił żą­
daniu Gałki, który wówczas dobył rewol­

weru i strzeliłdo administratora. Kulaprze­
szła przez obojczyk i wyszła przez szyję.

Gdy ciężko ranny p. Bem runąłna pod­
łogę morderca wymknął się do sieni, gdzie

wystrzałem w skrońpozbawił się życia.

Co było powodem zamordowania Koko­

szki, narazie niewiadomo. Zachodzi podej­
rzenie, że Gałka był umysłowo chory.

Trzy dni nad morzem.
(Wrażenia z podróży).

Hel - Jastarnia - Gdynia, w lipcu.

Czemu tylkotrzy dni?

Bo dłużej wytrzymać nie można. Pada

ipada... Codzieńpochmurno, słońca prawie

wcale nie widać.Mokro nalądzieina mo­

rzu, wo wodzie zdaje się że przyjemniej, bo

niem a brzydkiego błota. ZarządgminyHel,
zam iast kartofliska ozdabiać kw'iatami, pie­
niążki ściągane od kuracjuszy mógłby po­
żyteczniej obrócić — na uporządkowanieU'­
licy (jest tylko jedna na szczęście). Po ule­

wie bowiem trudno przejść tą ulicą w bu­

cikach, chyba że siębrodzi po kałuży boso,

co tutaj ogólnie jest przyjęte.

Ucieczkę słońca z nad polskiego morza

tłumaczą sobie rozm aicie. To jedno jest

pewnem, że nazwa Helnie ma nic w'spólne­
go z greckim Heliosem,bogiem słońca. Przy­
godni llelanie (Helotów też nie brak), któ­

rych w czasie sezonu kąpielowego liczy się

kilka tysięcy, coraz bardziej upodabniają

się do dzikusów... Kobieciątka chodzą po

plaży napół nago, albo — w hajdawarach

jak odaliski, Onciulowane główki zakrywają

olbrzymiemi kapeluszami z rafji.Mężczyźni

~ r tak samo chroniąc się przed słońcem -

przysłaniają czoła zielonemi daszkami, no­

szą żółte okulary od słońca, jakby m ieli

bielmo na. oku, i stroją się w cudacznebia­

łe płócienne czapeczki, a nawet z fajkami

amerykańskiemu wchodzą do wody, naśla­

dując głuptasa filmowego Harry Lloyda.......

Poczciw'e nasze słonko, uznające tylko

Dażboga, obraziło się nie na tarty na tych,

którzy go się boją, i dla tego jak na złość

od kilku dni wcale się nie pokazuje.-

Maskarada na plaży jest latoś większa

niż w inne lata, kiedy czasy nie były takie

ciężkie... Wszystkie pensjonaty na Helu,

różne Perły i Perełki, Muszelki, Kujawian-

ki, Krżysie 1Marysie, przepełnione. Chaty

rybackie do ostatniego kąta odnajęte. Setki

letników koczują w szałasach i wagonach

kolejowych. WJastarni, odkąd tam przybi­
jają do brzegu statki, ruch większy niż w

Helu. Trochę rażą gmachy czteropiętrowe

nad brzegiem ,,Małego Morza" czyli zatoki

Puckiej. Powinno się tutaj budować stylo­
wo, jak w Juracie, która robi lepszo wraże­

nie. Kolonjabydgoska na Hela jest bardzo

liczna. Punkt zborny Bydgoszczan znajduje

się w eleganckim pensjonacie ,,Janina"

(państwa Behrendtów) w Jastarni, w pobli­
żu przystani. Ordynuje tam lekarz dr. Czab-

łewski z Bydgoszczy.W ,,Janinie" wypoczy­
w'ają nasi adwokaci i sędziowie po znojnej

pracy całorocznej.

W kioskach na wybrzeżu ,,DziennikByd.
gosld"rozchwytują. Pow ażny zastęp stałych

abonentów posiada ,,Dziennik"wPucku. W

Gdyni na dworcu najświeższe numery

,,Dziennika" otrzymać teraz można tego sa­

mego dnia nad wieczorem.

Czytamy właśnie ostre zarządzenie wa­

szego starosty grodzkiego, Drakońskiego,

grożącego za otw'arcie sklepów' po godzinie

grzyw ną 2000 złotych lub więzieniem . Dzi­

wię się, że ,,Dziennik" takie obwieszczenia

urzędowe drukuje za darmo. Kto chceścią­

gać kary, powinien mieć na ogłoszenia oso­

bny fundusz. Tutaj na wybrzeżu ludziom

podobnie niepozwalająpracowaćpogodzi­
nach,,urzędowych" i również grożą karami.

Skarżyli mi sięfryzjerzy naHelu, że muszą

swe zakłady już o 6-tej zamykać, to jest w

czasie, kiedy goście powracający z plaży,

albo pracownicy miejscowi kończąc pracę,

dali by im coś utargować. Przepisy krępu­
jące swobodę pracy powinny koniecznie być

zmienione. Pomocnicy fryzjerscy, cały dzień

nieraz wyczekujący na klientów, pracują­
cy przeważnie na procent-y, chętnie praco­
waliby dłużej wieczorem, a nawet w nie­

dzielę rano.

Opowiadają tutaj, że za pomorskich sta­

rostów była w'iększa sw'oboda i wolność pra­
cy, obecnie zaś wszędzie za wiele ujawnia

się rygoru policyjnego. Niektórym kacykom

ze Wschodu zdaje się, że po to ich na Po­

morze przysłano, aby obywateli brać do no­

gi- Jeżeli wynik wyborów do Sejmu i o-

statnio wyborów gminnych w Helu przy­
niósł zw'ycięstwo Niemcom, należy to w nie­

m ałej mierze przypisać błędomadministra­
cjipolskiej.Kaszubie w głowie nie może się

pomieścić, żeby na każde pismo do władz

nalepiać znaczek stemplowy za 3 złote.

Dawniej, za Niemca, bez znaczka stemplo­
wego otrzymał odpowiedź za klika dni, te­

raz każą m u płacić naprzód, a po miesią­
cach dają odpowiedź, zazwyczaj odmowną..

Przy obsadzaniu nawet podrzędnych sta­

n o w i s k zamało uwzględnia się element za­
siedziały. Polecony na stano'wisko portjera

w chłodni eksportowej w Gdyni emerytowa­
ny posterunkowy policji państwowej z Po­

morza nie został mimo obietnic przyjęty,

natomiast przyjęto człowieka ,^swojego ze

Wschodu"-. W stydzę się, ale muszę napisać

prawdę, co w rozmowie zKaszubami nieraz

słyszałem: ,,Zdaje nam się, że jesteśmy pod
okupacjąV*

O brak uświadomienia narodowego lud­

ności kaszubskiej nie posądzajmy.

Półwysep Hel zbogacił się o noweletnis­
ko,októrem wspominaliśmy.Jest niem nJu­
rata", nowy przystanek kolejowy między

Borem a Jastarnią. Pięknem dziełem jest

również asfaltowany szeroki bulwar nad­
morskiz Ilallerowa do Jastrzębiej Góry.

Prace są na ukończeniu.

MiędzyWielkąWsiąa Hallerowem prze­
jezdnych witają k-raci-e Łydycicy. Piąta

drużyna rozbiła tutaj swe namioty. Napis

ułożony zbiałych kamyczków odbija się na

zielonej łące. Harcerki m ają swój obóz pod

Orłowem.

Kolonjeletnie dla dziatwy są prawdzi-

wem dobrodziejstwem. W zakładzie św.An­
drzeja Boboli w Gdyni umieszczono kilka­

set biednych dzieci z Poznańskiego, Pomo­

rza, Warszawy iŚląska — na koszt towa­

rzystwa kolonij wakacyjnych ,,Stella", kas

chorych, Pomorskiego T-wa Opieki, które­

mu przewodziks. Szuman iinnych organi­
zacyj społecznych. Porządek w zakładzie

panuje wzorowy. Dzieci mieszkają w bara­

kach. Pobyt na świeżem powietrzu, nad

brzegiem morza, oraz obfite pożywieniebar­
dzo sobie chw alą.

Plażę gdyńską uporządkowano i znacz­

nie rozszerzono. Cały pas piasków aż pod

samą Kamienną Górę, który uchodził do-

tychczas za ,,dziką plażę", został ogrodzony*

Na pomoście i w alejach koło kąpieli mim*

niepogody promenują tysiące Gdynian igo­
ście, którzy upatrzyli sobie Gdynię, dającą

wszelkie wygody i rozrywki, za miejsce do

odskoku na Hel. Fale morskie, gnane wi­

chrem, rozbijają się o płaski brzeg z hu­

kiem, na widnokręgu błyskawice przedzie­
rają groźne mroki.

Na stacji w Redzie spotkaliśmy niemie­

cki pociągferyjny z napisem. ,,K ónigsberg-

Berlin". Znajomy kolejarz opowiadał nam,

że Niemiaszki caią drogę wyglądali z okien

nie szczędząc słów uznania dla polskiejwy­
trwałościi pracowitości. Zacliwyt ich do­

szedł do szczytu, gdy ujrzeli Gdynię. Naj­
lepiej się ona prezentuje od strony Ckylonji

- z widokiem na port.

- Ach,Quatsch, ~ dowodziłktóryś ,,lo.-

bas" królewiecki — diesollenmirnichtvąr-
riickt machen, dass Poleu ein Saisonstaat
ist..." 1

Cały wy'siłek propagandy przeciwpol-

skiej rozbija się o Gdynię. Kto widzi jej ro*-

wój,jnusi uwierzyć wPolskę, SŁ Xt
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75-lecie istnienia cechu

kołodziejskiego.
W ub. dniach obchodzii Cech kołodziejski

n a powiat i miasto Świecie 75-lecie swego
istnienia.

Uroczyste posiedzenie Cechu odbyło się
u p. Nelke'go. Miejsc, władzę reprezentował
burmistrz miasta. Z Grudziądza przybyli pre­
zydent Izby Rzemieślniczej p. Jakubowski,
dyr. Biszof! oraz p. Czajka.

Starszy cechu p. Kuberski zagaił uroczy­
ste posiedzenie, witając przedstawicieli wła­
dzy, gości i członków cechu.

Prezydent Izby Rzemieślniczej, składając
życzenia z okazji tak doniosłej uroczystości,
wygłosił okolicznościowe przemówienie, pod­
nosząc znaczenie kołodziejstwa i jego organi­
zacji oraz wręczył dyplomy pp. Hube ze

Świecia i 8meji z Przysierska z okazji 25-let-

niego jubileuszu. Również wręczył pre­
zydent dyplom nagrody z wystawy termi-

natorskiej p. Kuberskiemu jun. Dyrektor
Izby p. Biszoff wygłosił referat na temat:

,,Kołodziejstwo a obecna sytuacja gospo­
darcza", który nagrodzono burziiwemi okla­
skami

Piorun uderzył w wiatrak
i poparzył młynarza.

Z Torunia donoszą: Dnia 16 bm. uderzył
grom w wiatrak właściciela Ernesta Tewsa

w Biskupicach pow. Toruń, który uszkodził

wszelkie narzędzia wewnętrzne wia'traka.

Ogólna szkoda wynosi ok. 1000 zł. W tym
czasie siedział pod wiatrakiem poszukujący
pracy młynarz Antoni Cyms, lat 57, zam. w

Chełmnie, który schroniwszy się przed bu­
rzą, doznał lekkiego poparzenia głowy, rąk
i pleców.

Samobójstwo oficera

marynarki.
Z Gdyni donoszą: W hotelu Kaszubskim

kpt. marynarki woj. Wiłtecki Michał strzelił
do siebie w celu samobójczym w okolicę ser­
ca. Przewieziony do lecznicy nadmorskiej w

Kamiennej Górze zmarł. Dochodzenie w ce­
lu wyjaśnienia przyczyny samobójstwa pro­
wadzi żandarmerja wraz z policja-

Kurs ochotniczych straży
pożarnych w Podgórzu.

W dniach 19 i 20 bm. odbył się w Podgó­
rzu staraniem władz samorządowych 2-dniowy
kurs dla naczelników i zastępców oraz oddzia­
łowych straży pożarnych powiatu toruńskiego.
Kurs otworzył dn. 19 bm. wicestarosta powia­
towy p. Dołżycki. Po przemówieniach powi­
talnych, które wygłosili major Kądziołka, za­
stępca burmistrza m. Podgórza p. Jesionowski

i inspektor Kaszewski, przystąpiono do wykła­
dów i ćwiczeń praktycznych, które prowadzili
pp.; Olszewski, naczelnik rejonowy, Kaszewski

inspektor, instruktor Łęgowski, naczel. R ut­
kowski. Kursem kierował naczelnik okręgo­
wy p. Rutkowski z Podgórza.

W drugim dniu kursu odbyła się musztra

i ćwiczenia przy narzędziach przeciwpożaro­
wych, nast. udano się do kościoła na nabożeń­
stwo, odprawione przez ks. proboszcza Doma-

chowskiego, który wygłosił okolicznościowe

kazanie. Z kościoła udano się do sali p.

Skrzypnika, gdzie odbył się wspólny obiad.

W międzyczasie urządzono próbny alarm. Pod­
górscy strażacy spisali się dzielnie i przybyli
na miejsce rzekomego pożaru Browaru Pomor­
skiego, dość szybko, Ćwiczenia pokazowe wy­
padły nadspodziewanie dobrze, zwłaszcza

spuszczanie trzech ludzi z 3 piętra. Po ćwicze­
niach praktycznych inspektor Kaszewski obja­
śnił przebieg tych ćwiczeń. Na zakończenie

kursu zademontrowano napad gazowy na mia­
sto, przy pomocy gazów łzawiących.

1*C2s;cjw .

Nowa placówka sportowa. Z powodu nad­
zwyczajnego rozwoju miejsc, towarzystwa te­
nisowego, pewna grupa osób wzięła się do bu­
dowy nowego kortu w parku miejskim. Przy­
puszczać należy, iż w parku miejskim za kilka

dni kort oddany będzie do użytku. Nad budo­
wą czuwają pp. dyr. Wudarski, adw. Tomczyk
i Witosławski,

Wycieczka do Gdyni. W ub. niedzielę zor­
ganizowało Tow. św. Józefa Tczew-Nowemia-

sto wycieczkę do Gdyni przy udziale 150 osób,
pod kierownictwem prezesa p. Krajnika. Wy­
cieczkowicze zapoznali się dokładnie z urzą­
dzeniami portowemi oraz zwiedzili miasto.

Ze sportu. Sportowcy II. baonu strzelców

w Tczewie w ub. niedzielę rozegrali pierwszy
mecz piłki nożnej z ,,Unją" z wynikiem bardzo

dodatnim . Mecz wypadł w stosunku 4:2 dla

*UnjT

Zjazd piekarzy Wielkopolski w Krotoszynie.
W ub. niedzielę odbył się w Krotoszynie

zjazd związkowy cechów piekarskich ziemi

wielkopolskiej, połączony z uroczystością
10-lecia zw iązku.

Oprócz przedstawicieli władz miejscowych,
powiatowych i wojewódzkich przybyli osobi­
ście reprezentant Min. Spraw Wewnętrznych
w osobie radcy ministerjalnego Wojnowskie-
go, jak również reprezentant Min. P. O. Społ.,
jako osobisty delegat ministra Prystora. Tele­
gramy i życzenia pisemne nadesłali m. in.

podsekretarz stanu Ministerstwa Handlu

i Przemysłu Kożuchowski, wicem. Kubicki

imieniem Min. P. i O. Społ., kierownik Głów.

Inspektora Pracy w Warszawie, prezes Wikp,
Izby Skarb owej.

Mszę św. na intencję zjazdu odprawił ks.

proboszcz Małecki. Następnie złożono wień­
ce na grobach poległych.

Uroczyste posiedzenie zagnł starszy miej­
scowego cechu p . K. Kopydłowski, oddając
przewodnictwo w ręce prezesa Zw. Cechów
Piekarskich p. Kabacińskiego. Po przemó­
wieniach wstępnych składali życzenia dal­
szej owocnej pracy przedstawiciele władz

rządowych i samorządowych, zastępca bur­
mistrza p. Gąsiorkiewicz im. magistratu, do­

wódca garnizonu krotoszyńskiego podpłk,
Ocetkiewicz w imieniu wojska, asystent wy­
działu powiat, p. Maćkowiak jako przedsta­
w iciel rady miejskiej, pozasłużbowy radca

w ojewódzki Gluck, jako syndyk Wlkp. Izby
pomorskiego p. Józefowicz z Grudziądza,
przedstawiciel rzemieślniczej szkoły dokształ­
cającej p, Ziółkiewicz z Krotoszyna, dyrektor
Pow. Kasy Chorych w Krotoszynie p. Stró-

żewski,
Dyplomy zasługi otrzymali pp.: straszy ce­

chu krotoszyńskiego K. Kopydłowski, cech-

mistrz Fr. Schwarz z Gostynia, cechmistrz

Józef Matuszewski i Wróblewski z Jarocina,
wiceprezes Wlkp. Zw. Cechów Piekarskich

Nowaczyński z Leszna, Kubacki ze Śmigla,
cechmistrz A. Litwicki z Inowrocławia, cech­
mistrz Jan Kuśnierczak i Antoni Dymalski
z Ostrowa, Antoni Zamysłowski z Wrześni,
Hojka z Bydgoszczy, pozatem szereg zasłużo­
nych członków i byłych członków cechu

krotoszyńskiego, m. in.: były cechmistrz Cie-

ślicki, Stan. Portaszkiewicz, Fr. Cwojda, K.

Chojnacki, Wincenty Tokarski, Walenty Maj-
cherkiewicz z Koźmina, A. Konopiński z Ple­
szewa i Ignacy Waleńczak z Leszna.

Toruń.

Nowy kościół w Mątwach pod Inowrocławiem.
Cicho o tem gdzieindziej! Tymczasem go­

rączkowo wre praca w naszej przemysłowej
miejscowości. Z radością spoglądamy na mu-

ry rosnące z dnia na dzień; już w najbliższych

dniach z pewnością poświęci się kamień wę­
gielny.

Braw domu Bożego oddawna dawał się
nam we znaki. Od kościoła parafjalnego św.

Mikołaja w Inowrocławiu dzieliły nas kilo­
metry; zaledwie co trzy tygodnie przyjeżdża­
li księża Fary inowrocławskiej, obarczeni

zresztą na miejscu ponad siły pracą dusz-

pasterzowania, by jeszcze odprawić w sali

Sodowni nabożeństwo. Musimy mieć własny
kościół! -—- taki rozległ się krzyk. Wnet po­
sypały się składki robotników i urzędników
tak z cukrowni jak i sodowni, wnet też zarzą­

dy wyżej wymienionych fabryk, doskonale ro­
zumiejąc duchowe potrzeby swoich pracowni­
ków, udzieliły łaskawie większej pomocy fi­
nansowej. Pilne zaś i z wytrwałością żela­
zną prowadzone starania oraz ustawiczne

zachęty komitetu, a przedewszystkiem gorli­
wego duszpasterza ks. proboszcza Jaskólskie­
go, by jak najprędzej przedrzeć się przez tru­
dy ustalenia projektów budowli oraz wydo­
stania pozwolenia od władz kościelnych
i świeckich — a przejść wreszcie do czynu,
zrobiły swoje.

Oto patrzymy na powstające nowe monu­
mentalne dzieło. Daj Boże doczekać nam

jeszcze w tym roku poświęcenia nowej świą­
tyni!

Paraljanfn.

ZQrudzlqdza
Baczność, członkowie Chrzęść. Demokracji!

W piątek dn. 25 bm. o godz. 20-ej w lokalu p.
J. Kellasa odbędzie się zebranie Koła Chrześci­
jańskiej Demokracji, na którem wygłosi referat

poseł Baranowski. Wstęp tylko dla członków.
Kto z sympatyków stronnictwa nie otrzymał
zaproszenia na powyższe zebranie, niechaj się
zwróci do prezesa p. inż. Kołodzieja, tel. 240

Plac Promowy, lub do filji ,,Dziennika Bydgo­
skiego", ul. Groblowa 5, tel. 294. O liczny u-

dział prosi zarząd.

Rozpoczęcie kursów dla skarbowców. W
ub. poniedziałek odbyło się z okazji otwarcia

6-tygodniowego kursu dla wyższych urzędni­
ków skarbowych z całej Rzeczypospolitej uro­
czyste nabożeństwo w kościele farnym, pod­
czas którego przemówił do zebranych ks. pra­
łat Dembek. Po południu o godz. 4 otworzył
kurs w sali gimnazjum żeńskiego prezes Izby
Skarbowej p. Kossjor. Wykłady odbywają się
od godz. 8—12 i 15—19-ej przy udziale około

90 uczestników.

Sekcja pływacka Sokoła I. Treningi odby­
wają się co poniedziałek, czwartek i sobotę
w pływalni obok Starostwa, od godz. 5—7 po

poł. Tamże przyjmuje się nowych członków.

Zawody sportowe Pomorskiego Stow. Mło­
dzieży Katolickiej w Grudziądzu. Na Stadio­
nie miejskim w Grudziądzu urządza Katol. Zw.

Młodzieży Polskiej na Diecezję Chełmińską
swoje doroczne ogólno pomorskie zawody spor­
towe i strzeleckie, przy udziale przeszło 500

zawodników, w dniach 26 i 27 bm. W pro­
gramie lekka atletyka, strzelanie i gry spor­
towe. Szczegółowy program: 26 bm. od 17—

20 przedboje. Dnia 27 bm. o godz. 8,30 Msza

św., od 10—13-ej dalsze przedboje, o 15-ej de­
filada przed władzami, od 15—18-ej finały i
rozdanie nagród. Na zawodach w Grudziądzu
wyeliminuje Związek reprezentacyjną drużynę,
ktpra bronić będzie barw Pomorza na ogólno­
polskich zawodach Zjednoczenia Młodzieży
Polskiej, w dniach 14 i 15 sierpnia w Spalę,
pod Warszawą.

Kradzież z włamaniem. Włamali się dotąd
niewyśłedzeni złodzieje do składu konfekcji
przy ulicy J. Wybickiego, własność p. Palusz­
kiewicza i skradli futra, ubrania wartości oko­
ło zł 4,000. Pan Paluszkiewicz był ubezpieczo.
ny, nie ponosi więc straty. Wydział śledczy
prowadzi energiczne dochodzenia, które muszą

doprowadzić do wykrycia sprawców włamania.

Kino Gryf. ,,Nibelungi". Początek seansów

ogodz.6Ł45i9

Kino Orzeł. ,,Wiosenne burze" i ,,Czarny
jeździec".

Kino Apollo. ,,Noce hiszpańskie". Pozatem

dwie doskonałe komedje. W następnym pro­
gramie film dźwiękowy ,,Bicz Boży".

Nocny dyżur ma do dn, 28 bm. włącznie
apteka pod ,,Lwem", Rynek Nowomiejski.
Z TEATRU POMORSKIEGO.

W środę, dnia 23 bm. o godz. 20,15 drugi
raz ,,Stary Lampart i Księżna".

W czwartek, dnia 24 bm. o godz. 20,15 po
cenach od 30 gr. do 2 zł. przemiła komedja
Marjana Hemara p. t.: ,,Dwaj Panowie B ,

która dzięki beztroskiego humoru i przeza­
bawnych scen, biorąca widza od pierwszej
chwili, cieszy się jak dotychczas nieprzecięt-
nem powodzeniem.

Areszto-wania, Dn. 19 bm. przytrzymała
policja siedm osób za kradzieże, popełnione
na terenie m, Torunia i 1 osobę, podejrzaną
0 kradzież roweru. Przytrzymanych odsta­
w iono do Sądu Pow'. w Toruniu. Pozatem

przytrzymano 6 osób za nadużycia alkoholu,
które po wytrzeźwieniu zwolniono.

Żeglarze krakowscy w Toruniu. Dn. 21 -go

bm, przybyła do Torunia żaglówką z Krako­
wa wycieczka kilkunastu urzędników m. Kra­
kowa, która udaje się do Gdyni. W wycieczce
tej biorą udział pp.: Weissa Walery, Waloch

Stanisław, Wdański Tad., Kowalski Włady­
sław i Roman Wrona. Gości krakowskich

powitał w Toruniu prezes urzędników miej­
skich' p. Krauze i wiceprezes p. Witkowski.

Wycieczkowicze po zwiedzeniu miasta udali

się w dalszą drogę.
Na dożywianie dzieci. Urząd Wojewódzki

przesłał do inspektoratu szkolnego 2000 zł.

na dożywianie dzieci. Pieniądze te zużyte bę­
dą na prowadzenie półkolonji letniej na Mo-
krem dla ubogich dzieci szkół powszech­
nych.

Wycieczka i zabawa Zw. Restauratorów.
Dn. 27 bm. Stow. Restauratorów na m. Toruń
1 okolicę urządza wycieczkę do Suchatówka,
gdzie w ogrodzie odbędzie się zabawa z róż-
nemi niesp odziankami.

Wjechał wozem na tramwaj. Przy ulicy
Król. Jadwigi około firmy Buza zderzyły się
tramwaj nr. 26, kierowany przez motornicze­
go Wiśniewskiego Władysława z furmanką
firmy Preuss z Torunia, ul. Łazienna 23,
wskutek czego woźnica spadł z wozu i od­
niósł obrażenia kolan i twarzy. Jak ustalono

na miejscu, winę ponosił woźnica Wiśniewski

Stanisław, który przez nieuwagę wjechał na

tramwaj.
Opuścił dom rodzicielski. Dnia 19 bm.

Brzoszkiewiczowa Janina, zam. przy ul- Ko­
ściuszki 40 zgłosiła w kom. P. P-, że dn. 18
bm. brat jej Ludwik opuścił dom rodzicielski

i dotychczas nie wrócił.

Tydzień ,.Sokoła" na Pomorzu.
Za pozwoleniem p. Wojewody Pomorskie­

go urządza Sokolstwo Polskie na Pomorzu

Tydzień ,,Sokoła"
który rozpocznie się z dniem 3 sierpnia
i trwać będzie do10 sierpnia rb. włącznie.

Szanowne Obywatelstwo, sympatyzujące
z ,,Sokołem" uprzejmie prosimy o poparcie
,,tygodnia" choć drobnemi, lecz masowemi

datkami, któreprzeznaczone są na wyekwi­
powanie gniazd i nazasilenie funduszu zloto­
wego.

W szeregach sokolięh mamy tych najbied­
niejszych, którzy nie mogą się zdobyć na

ekwipunek. Gniazdom potrzeba sprzętów, a

na to potrzeba gotówki.
Apelujemy do całego społeczeństwa z proś­

bą o poparcie zabiegów ,,Sokola".
Sokolstwo polskie na Pomorzu, wierne

swej idei i tradycji, ani na moment nie zeszło

z tej rdogi, na której od lat 60-ciu przeszło
kroczy.

Pielęgnujemy w młodzieży zdrowie fizycz­
ne, wszczepiamy gorące ukochanie kraju.

Sokolstwo na Pomorzu to straż naszych
granic i niepodległości.

Dlatego musimy stale powiększać nasze'

szeregi.
Kto tak myśli, kto czuje się Polakiem,

niechaj wstąpi do ,,Sokoła" i wraz z nami pro­
paguje te nasze szczytne idee.

A do szerokich warstw społeczeństwa a-

pelujemy o pomoc finansową, o dobrowolne

datki. Niech one będą drobne, jak kogo stać.

Niechaj nie będzie na Pomorzu Polaka, który­
by nie poparł wydatnie ,,Sokoła".

Wszystkim ofiarodawcom już nap rzód
z głębi serca dziękujemy staropolskiem ,,Bóg
zapłać".

Czołem!

Zarz-ąd Dzielnicy Pomorskiej Związku Towa­
rzystw Gimnastycznych ,,Sokół" w Polsce.

Miłość i zazdrość przyczyna zabójstwa.
Krwawy epilog zabawy w Unisławiu.

Z Unisławia donoszą: W nocy na ponie­
działek znaleziono w ziemniakach obok stacji
kolejowej zwłoki kołodzieja 20-lelniego Mag-
dzińskiego Bernarda z Unisławia.

Natychmiast przeprowadzone dochodzenia

wykazały, że sprawcą zabójstwa jest kowal

20-letni Zygmunt Getkowski, syn Józefa
i Marji z domu Wesołowska z Raciniewa.

Po skończonej zabawie w lokalu p. Elerta

w Unisławiu, wracało do domu 3-ch towarzy­
szy. Nagle powstała między Gentkowskim i

Magdzińskim sprzeczka o dziewczynę, którą o-

baj kochali Sprzeczka doprowadziła do bijaty­
ki. Pobity Magdziński pośpieszył do domu, za­
brał pałkę okutą żelazem i udał się w pogoń
za pozostałymi towarzyszami. Dogoniwszy
ich przy stacji kolejowej, zadał Getkowskie-

mu kilka uderzeń w plecy i głowę. Tu pow­
stała zacięta walka dwóch rywali. Getkowski

upadł. Tafliński doskoczywszy do Magdziń-
skiego, począł bronić kolegę, ale otrzymaw­
szy cios w giowę, upadł również na ziemię.
Przychodząc do przytomności, Getkowski do-

skoczył do Magdzińskiego i zadał mu kilka

ciosów nożem w okolicę serca i plecy. W tej
chwili Magdziński powstał i powiedział ostat­
nie słowa: ,,od teraz zgoda", uciekając w

kierunku wioski, do której już niestety nie

doszedł, gdyż z powodu ubiegu krwi upadł na

ziemię i wkrótce zmarł.

Getkowskiego i Taflińskiego aresztowano

i odstawiono do więzienia Sądu Powiatowego
w Chełm nie.
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W pierwszych
10-cin la i ach

winna każda matka dziecko swe myć
i kąpać tylko za użyciem czysteg-o

łagodnego

MYDŁA
DLA DZIECI

Dziecko będzie jej za to wdzięczne,
gdyż zaoszczędzi sobie w przyszłości
wiele kłopotów o zachowanie dobrej
cery. Mydło Nivea jest wyrabiane
według przepisów lekarskich specjal­
nie dla wrażliwej skóry dziecka.

Cena: Zł. 1 .50

NIYEA

Opaloną zdrową cerę*
posiada każdy, feto przed kąpielami słonecznemi i powietrznemi do

natarcia skóry Używa

KREM NIYEA
Czynić to należy również w dni pochmurne, ponieważ wiatr i świeże
powietrze przyczyniają się do opalenia skóry. Ciało winno jednakże być
Suche, jeśli wystawia się je na bezpośrednie działanie słońca. Nie
zapominajmy o poprzedniem natarciu kremem Nivea, w ten sposób

bowiem usuwamy niebezpieczeństwo bolesnego spalenia skóry.
Krem Nivea jest jedynym kremem, zawierającym
euceryt. Na tem właśnie polega jego skuteczność.

Pudełkapo zł. O.40 do 2.60 Tttbkłpo zł.1J3S i 2.2S

WyróbkrajowyfirmyPEBECO, sp. z o.odp. w Kafowteadl

KRONIKA
Bydgoszcz, dnia 23 lipca 1930 roku.

kalendarzyk.

Dziś: Apolinarego, Liborjusza b. w .

Jutro: Kuneguntly ks., Franciszka z Sol.

Wschód słońca: godz. 4,7.

Zachód slońra: godz. 20,5.

DYŻURY APTEK:

Od poniedziałku dnia 21 bm. do ponie­
działku 28 bm. pełnią dyżur:

1) Apteka Piastowska, Plac Piastowski.

2)Apteka Pod Złotym Orłem, St. Rynek

im, Marszalka Piłsudskiego.

- MuzeumMiejskieprzy Starymi Rynku

otwarte codziennie od 10-4 , w niedziele i

święta od 11-2 . Obecnie w Muzeum Wysta­
wa miejskiej galerji obrazów.

— BlbljotekaLudowa (Jana Kazimierza

nr. 9). Wypożyczalnia otwarta codziennie

zwyjątkiem niedziel i świąt od 12-13, po­
nadto w poniedziałki,środy, czwartki ipiąt­
kiod 17-19, we wtorkiisoboty od 15-19 .

Z TEATRU MIEJSKIEGO.

Dziś W środę sensacyjnoddnowa kome­

dja p. t. ,, Narzeczona z dachu''. Początek

o godz. 20-ej.
Jutro w czwartek znakomita komedja

p. t. MTa,którejszukamy", ciesząca się Uad-

zwyczajnem powodzeniem u naszej publi­
czności,

W sobotę premjera komedji p. t, ,,Nau­
czycielka" przez I). Nicodemi'ego, jednego

z najznakomitszych pisarzuw włoskich o-

statniej doby, której próby dobiegają koń­

ca pod kierunkiem reżyserskim K. Korec­

kiego.

- Jednorazowy zasiłek dla pobierają­
cych z Ubezpieczała! Krajowej w Poznaniu

renty z ubezpieczenia wypadkowego. U b e z -

pieczalniaKrajowa w Poznaniu - Wydział

ubezpieczeń od wypadków - wypłaca dla

osób pobierających rentę z ubezpieczenia

wypadkowego jednorazowy zasiłek w wy­
sokości jednomiesięcznej renty.. Zasiłek ten

wypłacać będą z osobnym kwitem urzędy

pocztowe w dniu 1 sierpnia b. r. rentobior-

com, którzy m ają prawo do bieżącej renty

za sierpień b. f . W tym celu wszyscy ren-

tobiorcy, którzy m ają prawo do bieżącej

renty z ubezpieczenia wypadkowego (z U-

bezpieczalni Krajowej), winni przedłożyć w

dniu 1 sierpnia b. r. urzędowi pocztowemu

dwa kwity, i to: jeden na rentę bieżącą za

sierpień b. r., a drugi w tej samej wysoko­
ści na jednorazowy zasiłek.

— Konkurs na prace z zakresu roi"
nictwa I leśnictwa. Polska Akademja

Umiejętności w Krakowie przedłużyła

konkurs z fund. im. Wi.J.Fedorowi­
cza na następujące tematy: 1.Analiza

genetyczna jednej z rodzimych ras

zwierząt domowych, 2. Zbadanie bio­

metryczne ras jednego z polskich ga­
tunków drzew leśnych. Nagroda za

najlepszą pracę na każdy temat wyno­
sić będzie 3.000 zł. Nagrodzona praca

staje się własnością Akademji. Prace

opatrzone nazwiskiem autora lub też

godłem z nazwiskiem autora w zam­

kniętej kopercie nadsyłać należy do

Akademji do dnia 30 kwietnia 1931 r.

Zapisujcie sie na członków
Polskiego Białego Krzyża!

Z Rady Okręgowej Ch. D.
w Bydgoszczy.

We wtorek dnia 22bm. odbyło sięposie­
dzenie Rady Okręgowej Chrześcijańskiej

Demokracji pod przewodnictwem prezesa

okręgowego p. D - r a Wieckiego.

Po wysłuchaniu sprawozdania p. D -ra

Wieckiego z odbytych w Warszawie obrad

Rady Naczelnej Ch, D. i przeprowadzeniu

dyskusji, zebrani uchwalili jednogłośnie

następującą

rezolucję:
Rada Okręgowa P. S. Chrzęść. Demokra­

cji w Bydgoszczy, na posiedzeniu swem w

dniu 22. VII. 1930 r. podkreśla ponownie,
że jak dotąd, tak i nadal stoi na stanowisku

krytycznem, choć rzeczowem, w stosunku
do rządu i stronnictwa rządowego. Uznając
potrzebę krytyki błędnych posunięć rządo­
wych, nie może się jednak zgodzić na łą­
czenie się stronnictwa Ch. D. z Centrole­
wem i ostrzega przed rozszerzaniem tej ak­
cji na kraj.

Rada Okręgowa stwierdza, że za Stano­
wiskiem powyżej wyrażonem zwarcie i sil­
nie stoi cały okręg bydgoski.

Nadzwyczajne walne zebranie
Bractwa Kurkowego.

W ubiegły wtorek odbyło się w sali

,,Strzelnicy" nadzwyczajne walne zebranie

miejscowego Bractwa Kurkowego, przy u-

dziale 60 członków. Zagaił komendant

Bractwa p, Wiese, wyjaśniając zebranym,

że nadzwyczajne walne żebranie, zwołane

zostało przez zarząd na skutek wniosku 26

członków, domagających się bezzwłocznego

przeprowadzenia wyboru nowego prezesa,

gdyż z powodu ustąpienia z togo stanowi­

ska p. Maya, towarzystwo już dwa miesią­
ce pozostaje bez kierownika, który to stan

dłużej trwać nie może. Wnioskodawcy do­

magali się również sprawozdania ustępują­
cego prpezesa i wyjaśnienia powodów jego

ustąpienia.

Przewodnictwo nad obradami objął p.

radca Rybarczyk, na Sekretarza powołany

został p. J .'Sporny, a jako ławnicy zasiedli

pp. I,. Sosnowski i Gutkowski.

Po ukonstytuowaniu się prezydjum,

przewodniczący odczytał list wiceprezesa

towarzystwa p. Budzyńskiego, który nie

mogąc z powodu obłożnej choroby przybyć

na zebranie, zgiasza swe ustąpienie z urzę­
du, tłumacząc je niezgodą, jaka zapanowa­
ła wśród członków zarządu.

Po odczytaniu sprawozdania przez se­

kretarza P. J, Spornego, zabrał głos- b .pre­
zes p. May, podając powody swego ustą­

pienia, a mianowicie brak zgody m iędzy

nim a niektórymi Członkami zarządu i wy­
nikłe stąd tarcia. Rozwinęła się na ten te­

mat ożywiona dyskusja, w której zabierali

glos pp.: Kalkstein-Osłowski, Dudkowski,

Dorsz, Biechowiak, Najdrowskł i in. Spra­
wa częściowo została załagodzona, a czę­
ściowo przekazano ją do rozpatrzenia Ra­

dzie Honorowej.

Przewodniczący zarządził 20-minutową

przerwę, po której przystąpiono do wybó-

rvów. Glosowanie zapomocą tajnych kar­

tek dało następujące wyniki: Prezesem wy*

brano p. radcę Rybarczyka, wiceprezesem

p.dyr. Piechowiaka, sekretarzem p.J.Spor­
nego (ponownie). Przez aklamację wybrano

zastępcą sekretrza p. Goncarzewlcza, ko­

mendantom p, Wiesego (ponownie), kierow­

nikiem zabaw p. Paszka, drugim cełmi-

strzern p. Jankowskiego i trzecim celmi-

strzein p. Sztołpe.

W nagłych wnioskach uchwalono Odło­

żyć strzelanie O puhar ,,Dziennika Bydgo­
skiego" do roku przyszłego, a to ze wzglę­
du na zły stan gospodarczy.

Po omówieniu jeszcze kilku mniej waż­

nych spraw, przewodniczący zamknął ze­

branie o godz. 12,30.

Na zebraniu tem omówione zostały

szczerze różne bolączki i niedom agania to­

warzystwa, a po ich usunięciu i załagodze­
niu tarć, które już nastąpiło, wątpić nie

należy, że praca pójdzie dawnym trybem,

wskrzeszając świetne tradycje Bractwa

Kurkowego.

Pięćdziesięciolecie
Cechu Fryzjerów i Perukarzy

w Bydgoszczy.
W niedzielę dnia 27 lipca 1930 r, obchon

dziCech Fryzjerów iPerukarzy w Bydgosz-

czy pięćdziesiątą rocznicę swego istnienia*
W związku z tym jubileuszom odbędzie się

w niedzielę po nabożeństwie w kościele

Karnym ó godz, U przed południem W Re*:

sursie Kupieckiej zebranie uroczystościoh

we. Program zebrania przewiduje opróca

zwykłych punktów wręczenie dyplomów

członkom honorowym i członkom zasłuio-

nym okółó rozwoju organizacji cechowej1
zawodu fryzjerskiego. Uroczystość połączo-.

no z wystawąprac terminatorów. Popółud-

niu odbędzie się koncert w ogrodzie Resur-

sy Kupieckiej, a wieczorem na sali zabawa*

Z okazjijubileuszu W'ydał Zarząd Cechu

piękną ,,Jednodniówkę", która zawiera o-

prócz sprawozdania i licznych iłustracyj,

szereg fachowych artykułów i obszerny

dział ogłoszeniowy. - Wszyscy zamiejsco­
wi uczestnicy jubileuszu otrzymają na dro­

dze pow'rotnej zBydgoszczy 50%zniżkę ko­

lejową.

Kwesta, która winni wszyscy
poprzeć.

Na mocy zezwolenia p. starosty Dw'ora­

kowskiego, warsztaty rzemieśiniczo-wycho-

wawcze dla niezamożnej m łodzieży. ,,Po-

wuka" urządzają na terenie m. Bydgoszczy

kwestę domową do dnia 27 bm. włącznie.

Warsztaty rzemieślniezo-wycłuwawcze dla

niezamożnej młodzieży powstały na wiecz­

ną pamiątkę Powszechnej Wystawy Krajo­
wej w Poznaniu.

Towarzystwo ,,Pewuka" postawiło sobie

za cel: wyrywać Ulicy młodzież, którą wa­

runki bytowania skazują na deprawację,

umieszczać ją następnie w swych warszta­

tach i bursach, i kształcić na fachowców-

rzemieślników, którzy w pierwszym rzędzie

zapełnią kadry przemysłu polskiego i ar­

mji; a dzięki specjalnej metodzie wycho­
wawczej, nie ulegną antypaństwowej dzia­

łalności zewnętrznego i wewnętrznego wro­

ga Polski.

Zaznaczamy, iż na czele członków hono­

rowych stoją: Prezydent Rzplitej Polskiej

prof, Ignacy Mościcki, ks, kardynał arcybi­
skup m etropolita warsz. Aleksander Ra­

kowski,prymasPolskiks. kardynałAugust

Hlond, ks, biskup Dalbor, prezydent m. Po­

znania Cyryl Ratajski i wielu innych.

Jesteśmy przekonani, że społeczeństwo

poprze tą nową powstałą pożyteczną pla­
cówkę i pospieszy złożyć choć małą ofiarę

na tak szczytny cel.

Przy bólach lub zawrotach gtowy, szumie
w uszach , bezsenności, ziem samopoczuciu, pobudzeniu,
należy natychmiast zastosować wypróbowany przy tych
dolegliwościach środek - wodo gorzką ,,Franciszka-JÓ-
zefa ”

. Żądać w aptekach i drogerjaen. 18908

Halina Konopacka-
Matuszewska

bierze udział w zawodach o mistrzostwo

Polski pań w Bydgoszczy.

Wsobotę i w' niedzielę odbędzie się w

Bydgoszczy na boisku Szkoły Oficerskiej

niełada impreza. Mistrzyni świata p.Hali­
na Konopacka-Matuszewska bierze czy n ny

udział w zawodach o mistrzostwo Polski

Pań. Początek zawodów każdorazowo o

godz. 10 -ej. Przybywajcie więc wszyscyńa
boisko Szkoły Oficerskiej!

PROGRAM RADJOFONICZNY.

CZWARTEK, 24 LIPCA .

Warszawa. 12,35—13,00: Muzyka z płyt gra­
mofonowych. 15,15-15,35: Komunikat go­
spodarczy. 18.00: Koncert solistów, 19,00:

Rozmaitości. Występ p. J . Krzewińskiego.

19,45-20,00: Giełda rolnicza. 20,15: Kon­

cert popularny z Doliny Szwajcarskiej, 23.00

— 24,00: Muzyka taneczna.

Poznań. 13,05-14,00: Koncert gramofonowy.

14,00—14,30: N otowania giełdy pieniężnej

Komunikat gospodarczy. 17,45—18,00: ,,Kto

zgadnie?. Nowy oryginalny konkurs z na­

grodami. 19,00—19,15: Nadprogram ziluetr.
muz. lud. 19,50—20,10: Rolnicza skrzynką

radjowa. 20,30—21,30: Koncert solistów

Medjclan. 20,40: Wieczór operowy.

Godz. 2013

Soliści

DUBSSKA
i KACZMAR

Nieszczęśliwy wypadek
na lotnisku wojskowem.

Młody szeregowiec pilot, spadł wraz z aparatem
z wysokości 1000 metrów, ponosząc śmierć na miejscu.

Dnia 22 bm, o godz, 6,30 rano zdarzył

się na tutejszem lotnisku wojskowem nie­

szczęśliwy wypadek, którego ofiarą padł

m iody szeregowiec, uczeń lotniczy, Józef

Górski. Mianowicie Górski odbywał lot

ćwiczebny, wzbijając się na swym samolo­

cie do wysokości 1000metrów. W pewnej

chwili dostał się w tak zwany ,,korkociąg",

z któr'ego nic mógł się już. wydobyć i tra­

cąc widocznie panowanie nad samolotem,

spadł z tak znacznej wysokości wraz apa­
ratem na plac lotniska, ponosząc śmierć na

miejscu; aparat zaś został strzaskany na

części. N a m iejsce zjechała komisja woj--

skowo-lekarska, która ustali faktyczną

przyczynę wypadku.

KinoKris(al
Pocz. o g.7i9.

Dziś w brodę premjera potężnego dzieła filmowego
o luksusowym wykonaniu, zmodernizowana epopea Ho­
mera, olśniewające przepychem wystawy, demaskująca pry­
watne życie ftajpięk. kobiety, kobiety kapryśnej, ptoohej i lek­
komyślnej, która rozpętała wojnę między Spartą i Troją p. t.

Wroi. głównych*
MARIA CORDA
Ricardo Corlaz

Lewis Słone.

Subte'na Satyra,któ­
ra bawi widza od

początku do końca.
Obraz naprawdę

dowcipny i pełen
humoru.

Nadprogram:
Tajemnica kawaler­

skiego poko u

komedja w 2 aktach.
Ocześć i wawrzyny
obraz sportowy w
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Ujęcie niebezpiecznego bandyty
Winieckiego a wraz z nim jego wspólników.

Donosiliśmy przed kilku tygodniami o przy­
chwyceniu w okolicy Świecia niebezpiecznego
bandyty Jana Winieckiego, który zbiegł w

maju w Bydgoszczy podczas transportowania
go z Poznania do sądu w Bydgoszczy. Przy­
chwycony pod Świeciem bandyta został od­
transportowany do sądu w Grudziądzu, skąd
znowu udało mu się wymknąć i zbiec. Przed­
sięwzięte natychmiastowe energiczne poszuki­
wania za bandytą nie dawały dotychczas żad­
nego wyniku, aż dopiero w nocy z 22 na 23

udało się policji naszej ująć bandytę w Byd­
goszczy i to w następujących okolicznościach:

Policja tutejsza mając pewne wiadomości,
że bandyta Winiecki grasuje w okolicach Byd­
goszczy, gdzie na drodze leśnej do Grochola

wspólnie z drugim zamaskowanym, jak i on

bandytą, dokonał napadu rewolwerowego na

przejeżdżającego gospodarza, przedsięwzięła e-

nergiczne obławy, celem ujęcia bandyty. W

nocy z 22 na 23 bm. patrolująca policja zauwa­
żyła w ulicy Ujejskiego skradających się ja­
kichś czterech osobników w towarzystwie je­
dnej kobiety, a nie mając wątpliwości, że jest
to szajka włamywaczy, policjanci, których było
dwóch, odważnie przystąpili do ujęcia 6zajki.

W drodze do komisarjatu trzech osobników

rzuciło się do ucieczki, a ostrzeliwując się
przed ścigającym ich policjantem , przesadzili
płot, znajdujący się przy ulicy Toruńskiej i po­
biegli w stronę Brdy. Jeden z osobników rzu­
cił się do rzeki, którą zdołał przepłynąć, drugi
nie umiejąc widocznie pływać, pozostał w wo­
dzie, kryjąc się w przybrzeżnych krzakach,
trzeciego zaś policjant ujął w pościgu. Poli­
cjant założywszy przytrzymanemu osobnikowi

kajdanki, zajął się odszukaniem ukrywającego
się w wodzie ptaszka, którego też wyciągnął
i całą szajkę odprowadzono do komisarjatu.
W komisarjacie stwierdzono, że szajka plano­
wała napad na zakład Św. Ducha przy ulicy
Kujawskiej, czemu przeszkodziła jednak patro­
lująca policja.

W jednym z szajki rozpoznano bandytę Ja-

tta Winieckiego, który legitymował 6ię papie­
rami na nazwisko Józefa Klimka, jest on jed­
nak zbyt dobrze znany tutejszej policji, aby
ten wybieg mógł mu się powieść. Widząc więc

sam bezskuteczność wszelkich wykrętów, przy­
znał 6ię z pokorą do swego właściwego nazwi

ska.

Ujętymi wspólnikami Winieckiego są: 24-le-
tni Stanisław Schmidt, zam ieszkały przy ulicy
Orła 56, 26-letni Władysław W ojtkowiak, bez

stałego miejsca zamieszkania, 32-letni Tomasz

Wawrzyniak, bez stałego miejsca zamieszkania

i 26-letnia Agata Prusiecka, zamieszkała przy

ulicy Kujawskiej. Całe to nzacne" towarzy­
stwo osadzono w więzieniu sądowem.

— Kradzież kieszonkowa. Dnia 21 bm. Ja­
kiś nieznany kieszonkowiec skradł w restau­
racji przy W ełnianym Rynku (dawniej Jeża)
p: Władysławowi K., zamieszkałemu przy ulicy
Św. Trójcy 6, gotówkę w sumie 150 zł.

- Ujęto 8 złodziei, 3 paserów, 2 pijaków,
1 poszukiwanego, 1 niewiastę Za przekroczenie
policyjno-obyczajowe i l niewiastę za usiło-
wane samobójstwo.

Dziesięć iaf temu.
22 lipca.

Front południowo-wschodni. W a lk i o

przedmoście Wołoczyska, prowadzone przez

cały dzień, obustronnie z najwyższem na­
pięciem sił i rzadko w tej wojnie spotyka-
neni natężeniem ognia działowego, dzięki
męstwu załogi i doskonałemu spółdziała
niu artylerji, nie przyniosły nieprzyjacie­
lowi nawet lokalnych sukcesów. Późną no­
cą kontrakcja bataljonów 1/53, 11/52, 11/42

i 11/51 pułków piechoty, złamała napór
przeciwnika i zakończyła się zupełnem wy­
rzuceniem go na wschodni brzeg Zbrucza.

18-a dywizja piechoty posunęła się z Ra­
dziwiłłowa około 20 kim. naprzód w kie­
runku półn.-w s eh., pędząc przed sobą za­
skoczone szwadrony jazdy nieprzyjaciel­
skiej. Większe patrole przeciwnika, a na­
wet podjazdy z baterjami, przedostały się
na tyły tej dywizji, niszcząc łączność i psu­
jąc tor kolejowy. Przeciwdziałają tu sku­
tecznie pociągi pancerne ,,Chrobry1' i ,,Pio-
njer".

Na froncie 2-ej i 3-ej armji nie było po­
ważniejszych wydarzeń.

Front północno-wschodni 4-a rm ja . Nie­
przyjaciel zajął Izabelin (IO kim . na połud­
niowy wschód od Wołkowyska) i dalej na

południe Różanę (na szosie Słonim-Brześć).
l-a armja: Nieprzyjaciel usiłował sfor­

sować Niemen na odcinku l-ej dywizji li-

tewslco-białoruskiej, w okolicy Mostów. Ma­
sy piechoty, s kawałerją po bokach, ruszy­
ły brodem do natarcia pod osłoną ognia
artylerji. Ogień własnej artylerji i karabi­
nów maszynowych zmusił oddziały sowiec­
kie do pośpiesznego odwrotu. Podobnie nie­
powodzeniem skończyła się próba forso­
wania Niemna dalej na północ, na odcinku

17-ej dywizji piechoty.

Dział sportowy.
Reprezentacja Ameryki zasilona THdenem

w grach o puhar Davisa

Skład reprezentacji amerykańskiej na mecz

tenisowy przeciwko Francji o puhar Davisa

przedstawia się następująco: single — William

Tilden i Wilmer Allison, double — AUison i
van Ryn, Francja przeciwstawia następującą
reprezentację: gra pojedyńcza — Henri Cochet

j Jean Borotra, gra podwójna -j- nieustalony
skład, przypuszczalnie jednak Borotra, Bru-

gnon. M ecz odbędzie się 25, 26 i 27 bm. na

,stadjonie Rolland Garros w Paryżu.

Maks Stolarów zdobył mistrzostwo Gdańska.

W finale gry pojedyńczej panów Maks Sto­
larów (Polska) pokonał po ostrej grze gdań­
szczanina Pitznera 3:6, 6:2, 7:5, 6:2. Przewaga
mistrza Polski nad młodym przeciwnikiem by­
ła widoczna.

Zdobyte przez Maksa Stoiarowa tenisowe

mistrzostwo Gdańska jest uwieńczeniem szere­
gu wspaniałych triumfów, jakie odnieśli bra­
cia Stolarowowie na tym turnieju, ze zwycię­
stwem nad świetnym Węgrem Kehrlingiem na

czele.

Fina! turnieju tenisowego na Semmeringu.
Finały turnieju tenisowego na Semmeringu,

w którym brali udział m. inn. gracze polscy,
przyniosły wyniki następujące:

Gra 'pojedyńcza panów: Menzel (Czecho­
słowacja) bije Timmera (Holandia) 6:1, 6:3, 6:2.

Jest to już drugie w ostatnim czasie zwycię­
stwo Menzla nad poważnym przeciwnikiem
(przed kilkunastu dniami pokonał on Prenna).

Gra podwójna: Bell (USA), 9rtens (Austrja)
.— Menzel, Rohrer (Czechosłowacja) 3:6, 6:3,
5:7, 6:3, 6:4. Najbardziej zacięta walka tur­
nieju.

Gra' pań: Ryan (USA), zwyciężczyni Jędrze­
jowskiej, wygrywa łatwo z Schoniburgk (Niem­
cy) 6:2, 6:0.

Gra mieszana: Ryan (USA), Hughes (Ań-
glja) — Neppach (Niemcy), Bell (USA) 6:2, 6:4.

Dzienniki wiedeńskie jednogłośnie przyzna­
ją, iż turniej ten był jednym z najbardziej in-

teresująccyh w tym sezonie.

Międzynarodowy turniej szachowy
w Hamburgu.

Następujące mecze międzynarodowego tur­
nieju szachowego zostały rozegrane:

W 7-ej rundzie: Stany Zjednoczone — Wę­
gry 1:3. Rumunja - Łotwa 1:3, Szwecja — Li­
twa 334:234, Niemcy — Polska 2:2, Norwegja
— Finlandja 2:2, Holandja -

. Islandja 234:254.

Austrja - Francja 3:1, Danja - Hiszpanja 234
— 134, Anglja — Czechosłowacja l/'a: 234.

W 8-ej rundzie: Węgry — Czechosłowacja
134:234. Hiszpanja — A ustrja 134:354, Francja
— Danja 2:2, Islandja — Austrja 134:3/4, Fin­
landja — Holandja 0:4, Polska — Norwegja
334:34, Litwa — Niemcy 34:334, Łotwa —

Szwecja 2:2, Stany Zjednoczone — Rumunja
234:13-4.

W 9-ej rundzie: Szwecja — Stany Zjedno­
czone 2:2, Niemcy — Łotwa 334:34, Norwegja
— Litwa 2:2, Holandja — Polska 234:134, Au­
strja - Finlandja 3:1, Anglja — Francja 334:34,
Czechosłowacja — Hiszpanja 3:1, Rumunja —

Węgry niedokończona, Danja — Islandja nie­
dokończona.

Pozatem rozegrano ni'edokończone mecze:

w 3-ej rundzie; Holandja — Anglja 134:234.

W 5- ej rundzie: Holandja — Hiszpanja 3:1,
Austrja — Czechosłowacja 2:2.

W 6-ej rundzie; Islandja —* Norwegja 234:

134.

Wytwarzane całkowicie w kraju przez generalnego zastępcę firmę Z. Bochner i Ska, Dziedzice.

Ostrzeżenie I
W Gdańsku zawiązało się jakieś ,,Towa­

rzystwo Wzajemnej Pomocy dla wyposaże­
nia'* pod firmą ,,Fortuna". Towarzystwo to

rozsyła mnóstwo swych przedstawicieli po

całej Polsce; w Bydgoszczy również nie

mało się ich uwija, werbując członków dla

towarzystwa, Wpadł nam w ręce prospekt
tego towarzystwa, według którego każdy
nowo przystępujący członek obowiązany
jest wpłacić jednorazowo 17 zł 80 gT, a na­
stępnie przez pewien czas płacić miesięcz­
ne wkładkipo3 zł50gr. Wzamianpo12
miesiącach należenia do towarzystwa otrzy­
muje członek w razie zawarcia związków
małżeńskich tyle razy po 18 groszy, ilu to­
warzystwo liczy członków, czyli od'każdego
członka 18 gr. Prospekt nie mówi nic ja-
kiemi kapitałami towarzystwo rozporządza,
jaką daje gwarancję, ilu członków liczy itp.,
wobec czego sprawa ta przedstawia się bar­
dzo niejasno i należy się do niej odnosić

z wielką ostrożnością.

- Wycieczka na ,,KOMTURM. Związek
Oficerów Rezerwy koło Bydgoszcz, urządza
dnia 27 lippa dla swych członków z rodzi­
nami i sympatyków w'ycieczkę do Poznania

na ,,Komtur". Przejazd w obydw'ie strony
w wagonie 3-ej klasy, zwiedzenie wszyst­
kich pawilonów wystawy z przewodnikiem
wynosi 14,- zł. Przejazd w obydwie strony
samochodem, zwiedzenie po drodze Kate­
dry w Gnieźnie, i zw'iedzenie wszystkich
pawilonów wystawy wynosi 10,- zł. Wy­
jazd samochodem i pociągiem o godz. 6,8
27 lipca z dworca. Zbiórka uczstników wy­
cieczki na dworcu — przy samochodzie wy­
cieczkowym punktualnie o godz. 6-ej dn.

27 bm. Zapis przyjmuje się w firmie Fran-

boli, ul. Dworcowa (róg Pomorskiej) dnia

23, 24, 25 od godziny 16-18 . Ilość uczestni­
ków ograniczona.

PROGRAM W KINACH.

CORSO wyświetla z niebywałem powodze­
niem potężny dramat sensacyjny p. t. ,Podwój­
ne oblicze" (li-ga i ostatnia serja filmu ,,Wład­
ca djamentów"). W nadprogramie świetna ko­
medja z najmłodszym aktorem świata pt. ,,Muś
w areszcie”, oraz szampańska farsa p. t. ,,Mi-
łostki studenckie" .

KRJSTAL. Podjęto dokonania rzeczy nieby­
wałej. Oto zmodernizow'ano na filmie epopeę
Homera w formie lekkiej, subtelnej p. t. ,,Pry­
watne życic Pięknej Heleny", życie najpięk­
niejszej kobiety, kobiety kapryśnej i lekko­
myślnej, na tle olśniewającej wystawy, przy
udziale mnóstwa statystów i doskonałych akto­

rów, jak: Marji Corda w roli głów'nej, Rit,
Corteźa, jako Parysa, Lewis Stone, Menelausa

i grubaska Iłuszara. Subtelna ta satyra, któ­
ra bawi widza dowcipnemi scenami z życia*
Grecji, wykonana z rozmachem niemniejszym
niż ,,Ren-Hur". Widzimy więc wojnę Sparty
z Troją, której przyczyną była Piękna Helena

oraz wiele wspaniałych momentów z owych
czasów. Poza tem nadprogram .

Pierwszy dźwiękowy kinoteatr NOWOŚCI
demonstruje niezmiernie ciekawy, w przepięk­
nych kolorach dramat dźwiękow'y p. Ł. ,,Od-
szczepieniec", ilustrujący życie Indjan, ich nie­
znane dotąd obyczaje, obfitujący w cudne

dźwięki, śpiew, pełen efektów. W nadprogra-i
mie dodatek dźwiękowy. Powodzenie olbrzy­
m ie.

OKO dziś nieodwołalnie poraź ostatni wy­
świetla film naukowy p. t. ,,Tajemnica życia'*
(Miłość w przyrodzie). Oprócz tego nadpro­
gram i występy na scenie. Od jutra ,,Student
z Pragi", w roli głównej Konrad Veidt, W er­
ner Kraus, hr. Esterhazy i Laura la Plante.

PAW dziś wystawia premjcrę największego
szlagieru, z mistrzem maski Lon Chaney'em
p. t. ,,W państwie zielonego smoka". Jest to

epokowy dramat, ilustrujący życie pełne czara

egzotycznego, zakłóconego krwawemi walka­
mi ostatniej wojny domowej w Chinach.

czy inne pismo codzienne daje ci

tyle różnorodnych wiadom ości co

DZIENNIK BYDGOSKI?
Listowi przyjmują do 25 bm. przedpłatę

na sierpień.

Krasińskiego 3.

Pocz. 710 i 910.

Dziś

premiera
największego

szlagieru

z Lon
epokowy dramat

ilustrujący
życie pełne

egzotycznego
czaru pod

tytułem

Ameryka, Azja, In-

dje, Chiny, Siam
są terenem akcji
tego wspaniałego
i pełnego emocji
i napięcia filmu.
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KRONIKA BYDGOSKA.
— Usitowane samobójstwo. D n i a 19 b m .

w godzinach południowych usiłowała po­
zbawić się życia młoda, zaledwie 21 lat li­

cząca K., zamieszkała przy ul. Wincentego

Pola 12, używając do swego desperackiego

ezynu kwasu solnego. Desperatkę w stanie

groźnym odwieziono karetką pogotowia ra­

tunkowego do szpitala miejskiego. Przyczy­
na targnięcia sięmłodejdziewczyny na swe

życie, narazie niewiadoma.

— Ujęci za opilstwo i awantury. W n o c y

z 21 na22bm. policja aresztowała za wy­
wołanie głośnej awantury i bójkę na ulicy

Hermana Frankego, przy autobusach, Ju-

Ijana J. i Stanisława P., których na uspo­
kojenie osadzono w aresztach. — Za awan­

turę wywołaną w pijanym stanie na ulicy

Gdańskiej został aresztowany Wincenty R.

Za takąż samą awanturę przytrzymano

Stanisława S. - Na ulicy Jana Kazimierza

znaleziono leżącego na bruku w stanie nie­

przytomnym pijaka, którego odwieziono do

aresztów policyjnych.

— Za paserstwo. Policja przytrzym ała

niejakiego Alojzego H. za paserstwo.

Stan pogody.
W dniu 22bm. rano w Polsce było na-

ogół chmurno z większemi rozpogodzenia­
mi na południu ipołudniowym wschodzie,

a z drobnemideszczami na zachodziekraju.

Temperatura o godz. 7 -ej rano wynosiła od

13st. w Wileńskiem i na Podlasiu, do21 st.

w Małopolsce. Temperatury najwyższe z

dnia poprzedniego sięgały naogół 22—25 st.

itylko naŚląsku oraz w Poznańskiem prze­
kroczyły nieco tę wartość (do 27 st. w Zbą­
szyniu). Obfite opady z doby ubiegłej (do

12 mm) ogarnęły wybrzeże oraz Wileńskie,

drobniejsze(do 1 mm) notowano w Poznań­

skiem i częściowo na Mazowszu iPodlasiu.

Przepowiednia pogody na dzień 23 b m . :

przejściowy wzrost zachmurzenia i m iej­
scami deszcze, przeważnie na wschodzie

Poiski, potem polepszenie się stanu pogody.

Nieco chłodniej. Słabe wiatry zachodnie.

Czerwonoskórzy w filmie
dźwiękowym.

W Stanach Zjednoczonych A. P. żyje 350.000 j
Indjan, Są to hodowcy owiec i bydła, a na- !

wet rolnicy. - Jakich Indjan widywał Sien­
kiewicz? — Trudność cywilizowania czer-

wonoskórych, — Totemizm. - Rządy ko­
biet. - Indjanie miljonerzy-nafciarze!

Indjan, jakich opisywał współcześnik i

znajomy Mickiewicza, Feniniore Cooper

(Ostatni Mohikanin), lub Karol May (Win:

neton, czerwony gentleman) - już niema

w Stanach Zjednoczonych. Musieli oni w

miarę zaguby stad bawolich zamienić ży­
cie łowieckie na zajęcie osiadłych ludów.

I odtąd liczba ich w Stanach Zjednoczo­
nych wzrasta. Jest ich przeszło 350.000, z

czego około 120.000 żyje w stanie Oklahoma,

w dolinie Mississippi jako hodowcy owiec,

Ujeżdżając małe osły. Przeszło 50.000 I n d j a n

żyje w stanie Arizona, po kilkadziesiąt w

Stanach New Mexico w słonecznej Kalifor-

nji. -- Sienkiewicz, podczas swej wyprawy

myśliwskiej do stanu Wyoming, spotykał

jeszcze tam Indjan, raz na stacji kolejowej,

poubieranych w derki z literami U. S . (o-

znaczającemi dar rządu federalnego). In-

djanie umalowani byli na policzkach i na

nosach na czarno, a pozatem mieli wygląd

brudny i obdarty. Kobiety ich pochylone,

zwiędłe, stare, z włosami spadającemi na

oczy, wydawały się Sienkiewiczowi podobne

do Cyganek. Drugim razem zjawiło się

trzech Indjan w charakterze posłów u ogni:

ska myśliwych. Jeden miał futrzaną czap­
kę na głowie, dwaj drudzy oberwane ka­

pelusze, wyrobu białych, z ponatykanemi

piórami za tasiemką, a nawet dziury po­
wstałe ze starości. N a sobie mieli rodzaj

derek czarnych i rozmaite skóry; na nogach

spodnie z frenzlą w bocznych szwach i na-

koniec mokasiny.

Podobnie jak Polaka w kontuszu można

spotkać albo na etykiecie butelek czy opa­
kowań względnie na scenie lub maskara­

dzie, tak samo Indjanina z piórami i ca­

łej malowniczej szacie napróżno szukałoby

się w Nowym Yorku, Bostonie, Chicago czy

Pittsburghu.

Pamiętajmy, że Stany Zjedn. mają nie­

mal 8miljonów kim.2 obszaru (Polska ma

388.000 kim.2). Stan Okłahama na obszarze

181.000 kim .2 m a tylko 2 miljony ludności,

a stan Arizona na obszarze niemal 300.000

kim .2 tylko 334 tys. ludności, New Mexico

na obszarze 317.000 kim .2 tylko 360.000 lud­

ności, a więc na 1 kim.2 przypada około

półtory głowy zaludnienia, podczas gdy w

Polsce nawet na błoiach poleskich jest 20

głów na kim.2. Większość białych w Sta­

nach Zjedn. m a tyle pojęcia o Indjanach,

co Poznańczyk o życiu żydów ortodoksów

w miasteczkach polskich na wschodzie.

Film dźwiękowy p. t. ,,O dszczepieńiec",

wyświetlany obecnie w Bydgoszczy (Nowo­
ści) godzien jest zwiedzenia, gdyż w kolo­

rowych obrazach przedstawia nam dziką

przyrodę Arizony, położonej na plaskowzgó-

rzu, a dalej zapoznaje nas z osiedlami In-

djan Arizony. Kraj ten dopiero od 1863 r.

należy do Stanów Zjedn. Przedtem należał

do Meksyku. W ubiorze i domach Indjan

znać wpływy hiszpańskie. Poznajemy wy­
roby tkackie i garncarskie owych Indjan,

widzimy tamże i obrzęd weselny, popisuje

się czarownik.Mimochodem poznajemy,jak

trudno białym nakłonić Indjan do przyjęcia

współczesnej cywilizacji. W ostatnich dzie­

siątkach lat badania kultury Indjan odsło­

niły białym nowe światy. Szczególne zain­

teresowanie uczonych obudziła pewna for­

ma wierzeń religijnych, zwana totemizmem.

Socjologowie badali ustrój społeczny wśród

różnych ludów czerwonoskórych, znajdując

m. in. matrjarchat, tj. rządy kobiet. Har­

cerstwo angielskie zewnętrznie przejęło od

Indjan nazwy drużyn od zwierząt. Dla na­

uki geografji film powyższy dużą przedsta­
wić może wartość. Nagłe bogactwo szczepu

Novajow wskutek znalezienia nafty na ich

terytorjum, jest oparte na prawdzie, (b.)

Z życia towarzystw.
Bydgoski Klub Wioślarek. Nauka pływania

u trenera odbywa się codziennie od godz. 11—

13, a po południu od 17—19 godz. Uprasza się

o liczny udział.

Zw. Tow. Pom. Fryzjerskich, filja Bydg: Ko­

ledzy i koleżanki biorą gremjalny udział w u-

roczystościach 50-łecia cechu. Zbiórka w nie­

dzielę 27 bm. o godz. 8 rano w Resursie Kup.

Cech szewski. Pogrzeb członka naszego śp.

Tomasza Kaczora odbędzie się w czwartek, 24

bm. o godz. 3, z kaplicy, nowego cmentarza.

Uprasza się o liczny udział.

,(Sokół" V. Okole-Wiłczak. Zebranie zarzą­
du oraz kierowników poszczególnych oddzia­

łów odbędzie się w czwartek 24 bm. o godz.

19,30, w lokalu p. Rutkowskiego przy ul. Grun­

waldzkiej róg Wrocławskiej.

S.M . P. ,,Gwiazda" przy kościele M. B . N .

Pomocy, Druhny, które biorą udział w wy­
cieczce do Koronowa, zbiorą się w czwartek

o godz. 7 -ej w ognisku. Koszta podróży w o-

bie strony 2 zł. Zgłoszenia przyjmuje się nadal.

,,Sckół" I. Zbiórka wszystkich członków,

tak ćwiczących jak i nie ćwiczących, na ćwicz-

ni przy ul. Kordeckiego, w piątek 25 bm. o

godz. 20.

K.S. ,,Polonja". Zebranie zarządu w czwar­

tek 24 bm. o godz. 8 wiecz. w Resursie Kup.

Koło śpiewu ,,Chopin", Lekcja śpiewu w

środę i w piątek o godz. 19,30 u Kleinerta.

Katol, Tow, Robotników Polskich przy ko­

ściele Św. Trójcy. Zebranie półroczne walne

w niedzielę 27 bm. o godz. 4,30 w Domu Czel.

Ceny podawane Izbie przemysłowo'
handlowej w Bydgoszczy.

Bydgoszcz dnia 22. 7 . 1930 roku.

C e n a z a 1 0 0 k g . ............................................... o d z ł — d o z ł

Pszenica ..................................................................... 47,00 — 48 ,00

Z y t o ................................ ................................................. 1 9 , 5 0 — 2 0 , 0 9

J ę c z m i e ń .................................................. 2 2 , 0 0 - 2 0 , 0 0

Jęczmień browarny .......00,00—00,00

G r o c h V i k t o r j a ...................................... 00,00— 00 ,00

Groch F olg e r a ..................................... 0 0 ,00 -00 ,00

Groch jadalny p olny ............00,00—00,00
O w i e s .............................................................. 2 3 . 0 0 - 2 2 , 0 0

O t r ę b y p s z e n n e ............................... 17,50 — 16,50

O tr ę b y ż y t n i e .......................................14 ,00 — 14 ,75

Stow. kupców zbożowych i nasiennych na Pomor zn

Notowanie z dnia 21 lipca 1930 r.

Ceny za100kg.franco stacjazaładowania na

Pomorzu, za otręby francostacja odbiorcza.

Pszenica d w orsk a......................... 00 ,00 -00 ,00

Pszenica ta rg o w a ..........................0o,00—00,00
Ż y t o .............................................................. 1 9 , 0 0 - 2 0 , 0 0

O w i e s ............................................................... 1 9 , 5 0 - 1 8 , 5 0

Jęczmień dworski ........23,50—22,50

Jęczmień targ o wy .........................22,00—21,00

Mąka pszenna 65% -
** *U - -77,00—75,00

Mąka żytnia 65% ......................... 35 ,00—00,00

Ofręby p szen n e ............................... 19 ,00 —00 ,00

O tr ę b y ż y t n i e ...................................... 15 ,00 — 00 ,00

Bank Polski płacił w dniu 23 bm. za:

dolary amerykańskie 8,85-8 ,80
funty, szterlingów - 43,21
franki szwajcarskie 172,57
franki francuskie 34,93
marki niemieckie 212,13
guldeny gdańskie 172,70
szylingi austrjackie 125,43
liry włoąkie 46,52
korony czeskie 26,32) 5

Urzędowe sprawozdanie targowe
Komisji Notowania Cen.

Poznań, dnia22.7.1930 roku.

Bydło:
A. Woły:

Pełnomięsiste, wytuczone nie-

oprzęgane
*

.......................................................

- 120— 124

Mięsiste tuczone młodsze do

l a t 3 ........................................................ ...... 110—115

Mięsiste tuczone sta r s z e ................................000 —000

M i e r n i e o d ż y w i o n e ...................................................0 0 0 — 0 0 0

Buhaje: tir-ijw1
Wytuczone pełnomięsiste ..... 118— 124

T u c z o n e m i ę s i s t e .................................................. 1 1 0 — 1 1 4

Nie tuczone, dobrze odżywio­
n e s t a r s z e ......................................................... 100— 094

Miernie odżywione ........

- 000—000

Krowy: tu

Wytuczone pełnomięsiste . .... .120 —126

T u c z o n e m i ę s i s t e ...................................................1 C 8 -114

Nietuczone, dobrze odżywione). *
. 074—084

M i e r n i e o d ż y w i o n e ...................................... 060—050

Jałowice: hBMSO-

Wytuczone pełnomięsiste .....

* 120—124

T uczone m ię s i s t e ............................... .110—116

Nietuczone, dobrze odżywione) * * *096—102

M i e r n i e o d ż y w i o n e .................................................. 0 8 0 — 0 8 4

Młodzież: j
D o b r z e o d ż y w i o n e .................................................. 0 8 0 — 0 8 4

M i e r n i e o d ż y w i o n e ............................................ ...... 0 7 8 — 0 7 4

Cieleta:
b) najprzedniej. cielęta tuczne . . *160-150

T u c z o n e c i e l ę t a ........................................................1 4 0 — 1 4 6

Dobrze odżywione ......... 136 —130

M iernie o d ży w i o n e ................................ .110—120

Owce:
Opasy chlewne:
a)jagnięta pełnomięsiste tuczne

i młodsze skopy tuczne............................136 -130

b) starsze skopy tuczne, i maciorki 112-126

D o b r z e o d ż y w i o n e .................................................. 0 0 0 — 1 0 4

Miernie odżywione ......... 000 —000

Świnie:
a) tuczone ponad 150kg żywej wagi 000-000

b) pełnomięsiste od 120 do 150 kg. żywej

wagi ........................................................................................ 200—206

c) pełnomięsiste od 100 do 120 kg. żywej
w a g i ............................................................... . i . . . 194— 198

d) pełnomięsiste od 80 do 100 kg. żywej
w a g i ................................................................................................. 1 8 8 - 1 9 2

e) mięsiste świnie ponad 80 kg. . .176 -184

f)maciory i późne kastraty ....170 -180

Świniebekonowe - *188—192

AMAT
płatkimydlane

, sp o 'połowę- t'ańsze, a ie tak-"
' stimo dobre jak wszystkie inne

zagraniczne ptatki mydlana;
-

. ,

'
- -

Stan wody na Wiśle dnia 23 Iipca.
Zawichost 5,44, Warszawa 60, Płock

- r 16, Toruń - 14, Fordon - 18, Cheł­
mno — 32, Grudziądz — 14, Korzenie-

wo -j- 11, Piekło — 66, Tczew — 1.09,
Einlage -f 2.20, Schievcnhorst -f 2.48.

Najniższe iw najdgpdniejsie waioii iaM.
W własnym interesie należy przed zakupem wirówki

zażądać od nas oferty.

Uf Wirówkikupuje sięu nasnadzwyczajkorzystnie o czem

się można przez zapytanie o cenv, przekonać.

BRACIA RAMME, Bydgoszcz
bbMcct Św . Tr^Afcisf44fi*. foeS-19.

Telefon ISO i 830 Telefon 150 i 830

Pierwszorzędny górn ośląski

X WeilkoksMg, kun^

SCHŁAAK i DĄBROWSKI
Sp.ZO.p. (l3328

BYDGOSZCZ, UL. BERNARDYŃSKA 5.

Reklama jest dźwignią handlu!

Świetna egzystencja!
Skład łsxi^ino - obuwniczy
narożnikowy, 2 okna wystawowe, dobre położenie i obrót ca. 10000 zł.
z powodu wyjazdu natychmiast na sprzeda*. ( 18961

M.Goertz, Zop^oS Seesirasse Np. 1.

Wysoki zarobek!
Zastępstwo bezkonkurencyjnego opatentowa­

nego artykułu oddam na poszczególne W oje­
wództwa, którego odbiorcą jest każdy właściciel

mieszkania, willi, kupiec, przedsiębiorca, fabryki,

szpitale, sanatorja i wszelkie urzędy.

WP. Inżynierowie, Technicy, Kupcy, Rzemie­

ślnicy, którzy dysponują kapitałem zł 2.500 —3 .000

ustosunkowani w swoich Województwach zapewnią
sobie stały i pewny dochód.

Oferty do Biura Ogłoś*. ,,Par” w Kato­
wicach, Dyrekcyjna 10, pod ba. 44 ". (18957

Wspólniczki
z kapitałem 1—2 tysięcy złotych posiadającej

odpowiednie mieszkanie w centrum naurzą­
dzenie wykwintnego salonu mód damskich
p oszukuje is, kierowniczka (dyrektryza)
krawcowa o wybitiych zdolnościach, z kilku­

letnią praktyką w pow'ażniejszych firmach

w większych środowiskach Polski i zagranicą.

Chcąca się osiedlić w Bydgoszczy. (Facho­
wość niekonieczna). Łask. poważue pisemne

zgłosz. do ,,Par" Poznań, Aleje Marcin­
kowskiego 11, pod nr. ,,55,481" (18923

1 wiśniowyświeżo tłoczony poleca

WiNieim W eiss
Wełniany Rynek 5-6
wytwórnia w'in owoco­

wych. 18770

. 'ił, ^'-'S'A Tł, , K1

na okręg NadnGiecki, ewentualnie na całe Pomorze poszukujemy.
Reflektujemy tylko na pana inteligentnego, obrotnego kupca,

ustosunkow'anego w sferach handlowo-przemysłowych Pomorza.

REKLAMA POLSKA Sp.x . o.
Poznań, Al. Nsrcinkowskśego S. (18924

OEzyszcioay

żwir
o ziarnkości

o

o

0
0

1-2m/m
2-3 ,,

3-10 ,,

10-30 m'm

30-50
dostarcza za nadbrzeża Wisły lub
loko wagon bocznica Fordon

M.Pfreetadg
cegielnia parowa

Fordon nad Wisła
Telefon 5. 12563

Pokój (17199

eleg. umebl., przy Placu

Wolności do wynajęcia.
Gross, Gimnazjalna 2.
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Hipoteki
reguluje z dobrym skut­
kiem w kraju i zagranicą

St. Banaszak,
obrońca prywatny, Byd­
goszcz, ul. Cieszkowskie­
go2.Telefon 1304. Długo­
letnia praktyka. (20390

K POLECENIA3

Kowoteńcy
kupujcie m eble wszelkiego
rodzaju oraz leżanki,

kanapy iklubowe garni­
tury tylko u Andrzeja
Nowaka, W ełnianyRynek
nr.JWfk (3857

Miód
karpacki, biały, kuracyj­
ny.podgwarancją czysty,

wysyła wkażdej ilości za

zaliczką pocztową pó 4zł.
za tkg.Hurtownie zna­

czny opust. Piotr Osoba,

kierow'nik szkoły w Lud­
wikowxe,pocztaWełdzirz,

woj. Stanisław'ów. (18826

PfEBUB
Najtańsze źródło zalnipu
w wielkim wyborze kom­

pletnych poa gw'arancją
dęb.: jadalni, sypialni

pokoi męskich, kuchni

oraz mebli pojeclyńczych,
także wyściełane solidne­

go wykonania własnych
warsztatów na dogo

diiyeh warunkach tylko
u Ignacego Grajnerta,

Bydgoszcz, ui. Dwór

cowa 8, telefon 1921.

9574

Reperuję
spuszczone oczka u poń­
czoch, Henryka Dietza 4.

22542

irtłownla
i sieczkarnia zaraz na

sprzedaż lub do wydzier­
żawienia. Wiadom. Nowy

Rynek 3. ( l 886*1

Dom (18S27

nowoprzebudowany, o-

gród owocowo-warzyw'ny,
obszerne podwórze, cały

objekt2morg.przygłów'­
nej ulicy, oprocent.3600 zł

rocznie, sprzedam tanio.

Mieszkanie wolne. Gerke,

Wąbrzeźno, Kościuszki 2.

Dom
z interesem, dobrze się

rentujący przy 40-70 ,000

zł wpłaty na sprzedaż.
Grun dtk e, Bydgoszcz,
Śniadeckich 83, róg Dw'or­
cowej. 10838

Piekarnie
odstąpię. Bydgoszcz, Ku­

jawska 32. (l 8803

Trumny
wszelkiego rodzaju po

cenach konkurencyjnych

wprost z fabryki poleca
W. Kosmowski, Byd­
goszcz, PlacPiastow'ski8a,
Teł.397 . Katafalk,kande

abry, lichtarze bezpłat­
nie. (18561

Futra
przerabiam, reperuję mo­

dnie, teraz 40procent ta­

niej.Kuśnierz, ul.Pomor­
ska 32a. (ł7799

Wszelkie
zwózki samochodem cię.

żarowym będą szybko :

fachow'o wykonane. Tele^

fon15i16. (l4804

Obrazy
lustra najlepiej, najtaniej
kupuje się za gotówkęna

raty Józef Mruk, ul.Dłu­

ga 51 w podwórzu. Także

szklarnia, oprawa obru

zów, luster. 8451

Pieliie
kompletne, sypialnie, ja­
dalnie, kuchnie oraz po­
jedyncze, szafy, łóżka,

krzesła, leżanki, kanapy,
klubowe garnitury najta

niej i na raty tylko u

Andrzeja Nowaka, Weł

niany Rynek 5-6, telefon

nr. 2143 .

'

(3857

Wypłatam
tanio i dobrze krzesełka,

Śląska 15,II. (Kj804

Fotograficzne
wydawnictwo kart pocz­
towych uskutecznia naj­
taniej ,WioP,Marsz. Fo­
cha 40. 10833

Wózki (10846

dziecięce najnowsze mo­
dele poleca Fabryka
Wózków Dziecięcych
.S port” Sp. z ogr. odp.

Bydgoszcz. 3 -go Maja ł9.

Wykonuje reperaoje.Hurt.

KEEEEDo m (l8963

kolonjałka, restauracja,

delikatesy, okazyjnie

sprzedam 3500, w'płatapo­
dług umowy lub wydzi'er­
żawię. Gozimirski, Ino­

wrocław, Mikołaja 30.

Skład
z dużą ubikacjąkorzystnie

przy Placu Poznańskim.

Dolina 25, I. 18964

Drzwi
wjazdowe korzystnie od­
dam . Dolina2^,’L (18965

Gospodarstwo.
Sprzedam zaraz moje 133

morgowe gospodarstwo
w Czyczkowach, odległe
2kim. od dużej wsi ko

ścięlńej. M asywne zabu­

dowanie, 80 mórg dobrej
roli,20 mórg łąki,33 mg.

lasuwrazzżywym i mar­

twym inwentarzam. Cena

i wpłata podług ugody.
Antoni Ryduchowski,

Czyczkowy, p. i stacja

Brusy,pow.Chojniee.(!8l78

W ita
9pokoi, komfortowa, 2

morgi ogrodu z parkiem,
garaż, telefon, wolne od

podatku 8 lat sprzedam
okazyjnie. Ruszkow'ski,

Dworcowa 73. * (10S16

Pewna fl0823

egzystencja! Składkolon­

ialny delikatesów z re­

stauracją, winiarnią, w

większem mieście powia­
towemu urządzenie, towar,

piękne mieszkanie 3--4

tys. zł. miejsce pierwszo­
rzędne. Oferty do Dzień,

Bydg. pod . Winiarnia”,

Koienjaika
z towarem i mieszkaniem

w roałeni miasteczkuprzy

rynku, natychmiast sprze­
dam za zł. 1.3IX). Oferty
do filji Dzień. Bydg . pod
, Kolonjałka”. 00808

Majątek
610 mórg pszennej ziemi,

zabudowanie masywne,

kompletne inwentarze,

pełne żniwo, cena 220,000,
wpłaty 70,000. Iłesztówka

230 mórg pszennej ziemi,

cena 115,000, wpłaty 60,000

sprzeda Pogoń,* Dwor­
cowa 80.

Wielki
wybór majątków folwar­

ków, kamienic, hoteli, re­

stauracji, cukierni, pie­
karń, gościńców, intere-

resów handlowych,prze­
mysłowych polecakorzy­
stnie dokupna, nowe zle­
cenia pożądane. BiuroPo­

goń. Dworcowa80,telefon
i 8-15.

Kamienicę
piętrową, 3 morgi ogrodu
12500 sprzeda Nowakow­
ski, Dworcowa69. (l082t

Kamienicę
piętrową, oficyna centrum

20000sprzeda Nowakow­
ski, Dworcowa 69. (10820

Kiosk
w centrum na sprzedaż,

przy ul. Śniadeckich róg

Gdańskiej. (l08il

Skład
kolonjalny, w m ieście

Wielkop. przy Rynku,
z towarem , 2 pokoje z

kuchnią, czynsz roczny

zł.700, z powodu wyjaz­
du sprzedam natychmiast
za 1.500 zł. Oferty dó Dz.

Bydg. pod ,1500”. G8915

Nadzwyczajna
okazja wysokich zarobków

dla wszystkich. Każdy i

każda bez różnicy wie'm,

wyznania i zawodu. Biedni

izamożni składajcienatyeb-

miastoferty:Lwów, skrytka

pocztowa 825. (l6855

Dzielnego
pomocnika siodlarsko-

tapicersko - lakierniczego

poszukuje zaraz. L.Id-
kowiak, Barcin. (10767

Pomocnik
fryzjerski pierwszorzędna
siła może się zaraz zgło­
sić do fy.P . Kruger, Sa­
lon fryzjerski dla pań i

panów. Kartuzy, Marsz,

Piłsudskiego 33. ( 18895

Młynar* (t8894

samotny do przebudowy

młyna motorow'ego po­
trzebny zaraz. M'ymaga

się fachowość w pracach
stolarskich, oraz w mon­
to'waniu maszyn. Posada

stała. Taksamo dzielny
stolarz do przebudow'y

potrzebny. Młyn motoro­

wy Nawra, powiatToruń.

Poszukają
od l sierpnia pracowitą

isumienną pannę do bu­
fetu. Podanie pensji przy

wolnem utrzymaniu z od­
pisem św'iadectw uprasza

Restauracja Dworcowa,

Tczew. 18966

Gospodyni
kucharka, około 40 lat,

bardzo dobrze gotująca,
pozamiejscowa potrzebna
od 1sierpnia do samotnej
osoby. Zgłosz. z odpis,
świadectw, z fotografją i

podaniem pensji do fijji
Dzien. Bydg. pod , Ku­
charka 1884". 10798

Męski
pokój, z klubem i inne

meble na sprzedaż.Święto
jańska 21, skład. (18937

Wózek (l8951

dziecięcywbardzodobrym
stanie tanio na sprzedaż.
Promenada 2, II prawo.

Place 18940

budowlane na sprzedaż.
Liebenau, Szubińska11,

Waga
decymalna na sprzedaż.
Ul.Sokola 3. 18929

Sprzedam (l0832
akład fryzjerski w do­

brym punkcie. Of .do filji
Dz. Bydg . pod ,N.400”.

tłuszcz do

sura psów

Psl 110827
oddania. Tre

, Bydgoszcz.

Dom
sprzedam, 26,000, wplata
podług ugody. Mriadom.

filja Dzien. Bydg . (1Q795

Piekarnia
w Inowrocławiu zaraz do

odstąpienia. Adam

Wiśniewski, Inowrocław,

Dworcowa 40. 10799

Skład
3pokoje kuchnia oddam

zaraz. Hetmańska 27,

Majda. 10814

Numizmatycy.
Sprzedam medal pamiąt­
kowy bitwy pod Oliwą,
unikat. Bronz wagi 325

gr. Telefon 20472. (10806

Meble.
Niepowracająca okazja

kupna now'ego stylowo-
pierwszorzędnie wykona-,

nego pokoju stołowego,

męskiego i salonu. Zgło-.
szenia stolarnia Gdańska

159. (10746

Sprzedam
narzędziakowalskie zaraz.

Grunwaldzka 77. (l8871

Aute (18775

ciężarowemarkiFordko­
rzystnie na sprzedaż. K .

Stobiecki, Stary Rynek.

Autobus
sprzedam lub przyjmę
w-spólnika najchętniejszo­
feradobralinjabezkon­
kurencjinaPomorzu. Of .

do Dz. Bydg . pod ,Auto­
bus”. (l 8920

Sprzedam (lOSOń
lub zamienięnasamochód,

osobow'y, motocykl A.

J.S.8000kim. 22 konny

przyczepką. Reichel,

Chojnice, Człuchowska 10.

Rower *

wyścigowy i maszynę do

szycia sprzedam. Pomor­

ska”60, w pod worzu.(l0825

Pianino
koncertowo czarne oka­

zyjnie sprzedam. Drygas,

Długa 18. 10826

Sypialni ę 10834

dębową kompl. sprzedam
w"całości lub oddzielnie

oraz tremo lustro. Gdań­
ska 157,II ptr. lewo.

Singera
maszyna szybko szyjąca
do bielizny^ mało uży­
wana na sprzedaż. Orła2t,
parter. 18912

Dom
z większym placem kupi
Wojciechowski, budowni­

czy, Chocimska 17. (18974

Poszukuje
maszynę w dobrym stanie

do torebek faisowanych.

Zgłoszenia do Dz. Bydg .

pod .Kujawianka”. (18896

BacznoK
przedstawiciele1Bez róż­

nicy na branżę znajdą
zdolni wymowni panowie
i panie życiow'ą posadę.
Zarobek miesięczny 1OO0zł

iwięcej.Uzdolnieni awans

i stałe pobory. Pożądane

siły z miejscowości: Gdy­
nia. W ejherowo, Chojnice,

Kartuzy,Kościerzyna,Sta­
rogard. Tuchola, Czersk,

Grudziądz, Chełmno, To­
ruń, Br'odnica, Lidzbark,

Działdowo. Nakło iByd­
goszcz. Zgłoszenia pisem­
ne ewentualnie z foto-

grafją upraszaSuligowski
kierownik i szef organi­
zacyjny, Bydgoszcz, Li­
tewska 12, (l 8562

Potrzebny
czeladnik rzeźnicki. tylko

dobry fachowiec. T.Dy-
zert, Grodzka 15 (10794

Zgłaszajcie
się podróżujący, ajenci

pod Wysoki'zarobek”dó
Dzien. Bydg . (18919

Oddam (189l3

zastępstwo Bielskiej fa­

bryki materiałów na Po­

znańskie, zabezpieczenie

wymagane500zł.Zgłosze­
nia osobiste: środa m ię­
dzy4--7.DworcowaHo­
tel Metropol pok. 14.

Cukiernika 118955

z, kilkuletnią praktyką
poszukuje piekarnia i cu­
kiernia. B.Reif,Gru­
dziądz, Mało Młyńska 7.

Stroiciel
organów zaraz poszuki­
wany. Zgł. uprasza no

,Par” Poznań, Alaje

Marcinkow'skiego 11 pod
,65,497”. 18958

Rzeźbiarza
na nagrobki jako wspól­
nika poszukuję. Oferty
do Dzien. Bydg. Toruń

pod ,Rzeźbiarz". (1S954

Dzielnego
czeladnika piekarskiego

poszukuję na stałąposadę.

Zgł. do Dzien. Bydg . pod
1200 dzielnego*. (18953

Służąca
która dobrzei samodziel­
nie gotuje zdobremi po­
leceniami potrzebna. Bu­
dzińska, Jagiellońska67/68

Zgł. w zakładzie fryzjer­
skim. 08949

Uczeń (t8917

piekarskipotrzebny.Byd­
goszcz, Grunwaldzka 127.

Uczeń (l8927

fryzjerskipotrzebny. Pio­
trow-ski, Poznańska23.

Uczennica
po nauce zajęcie, potrze­
bna. Prasowalnia, Śnia­
deckich 47, skład. (10839

Muzyk
dobry saksofonista i wio­
lonczelista wolny od pier­
wszego sierpnia. Oferty
do filji Dzien. Bydg . pod
, Muzyk 94”. (10748

Fotograf (l8889

laborant, młody kawaler

z dobremi świadectwami,

poszukuje posady jako fo­

tograf lub laborant. Ła­
skawe oferty do Dz.Bydg .

Toruń pod , Fotograf”.

fłermonists

poszukuje posady za ma­
ilem wynagrodzeniem.
Łask. zgł. do Dz. Bydg .

nod ,11. 20". 10732

Szofer
poszukuje posady na sa­
mochód osobowy iub cię­
żarowy. Of.pod ,450”do

Dz. Bydg 10812

Szffifer
stolarz, który i również

wykonywał pracę koło­

dziejska, kawaler lat 29

trzeźwy, pilny i bardzo

sumiennego stałego cha­
rakteru poszukuje posady.
Lask. oferty uprasza do

filji' Dzien. Bydgoskiego

pod ,4.444”, ( 10828

IEED1
Ubikacje

fabryezn e mieszkanie

2pokoje kuchnia, skład,

3 motory elektr. przy

Gdańskiej. Gdzie wskaże

filja Dzien. Bydg . (10760

Ozierisury
500,350,160,60, 15 mor­
gowe. Nowakowski,
Dworcowa 69. 10822

Piekarnia (18756

W'pełnym biegu z własnem

urządzeniem , do objęcia
1600 zł. Józej Biernat,

Warlubie, Dworcowa 14.

Piekarnią
w dzierżawę poszukuje
Kow'alski, Lidzbark, Hal­
lera 14. 1.8982

Dzierżawy (10837

domkuposzukuję,dam
pożyczkę. Listownie do

filji Dzien. pod ,Artos”.

Dobrze (18972

prosperująca piekarnia w

Gnieźnie, wraz mieszka­
niem 2pokoje z kuchnią,
z powodu choroby i po­
deszłego wieku zaraz do

wydzierżawienia. Zgłosz.

pod ,18972”doDz.Bydg .

KEEEDI
Mieszkanie

2pokoje zkuchnią zaraz

do wynajęcia. Kujaw­
ska 49. * (18847

3 pokoje (I8524
wszelkie wygody,do wy­
najęcia. Wiadom. Gdań­
ska 42,Dr. Gaszyński.

Mieszkanie
5 pokoi W'ydzierżawię, u

dzicłająeerau 3.000 poży-

czfci, dzierżawa m iesię­
czna 200. Oferty do filji
Dzien. Bydg. pod ,Go-

spodarz”. (10824

Na(wląkszy
wybór mieszkań 1-2-3-4-6

pokojowych czynsz m ie­

sięczny, roczny ,Yietoria"

Śniadeckich. 22 . (10829

5 pokoi
wynajmę.Teł.16-64.00840

Krawcowa
poleca się w dom. Adres

wskaże Dziennik. (10799

Młoda (l0803
panienka szuka jakiego-

kolwiekbądź zajęcia. Ła­
skawe zgłoszenia' do filji
Dzien. Bydg . pod ,20łat".

ftadjo
kupię. Of . do filji Dzien.

Bydg.pod ,Cena". 00809

Czaladnik (l8948

kołodziejski potrzebny
zaraz. Grunwaldzka 77.

Kupią
gospodarstwo 50-100

mórg, ziemia pszenno-

buraczana na Kujawach
w okolicachInowrocławia.

Pośrednicy wykluczeni.

Zgł. spiesznie proszę nad­

syłać do filjiDzien.Bydg .

pod ,,Gotów'ka”. (10802

Kupują 18988

używane meble i maszynę

do szycia. Zgł . do Dzien*

Bydg. pod ,kupuję”.

Wiązarka
do maszyny saneczkowej

potrzebna zaraz. Wiśniew'­
ski, Świecie n/W., Dwor­
cowa 24. 18956

Sprzedam
motor gazow'y 4 P.S ,

piec kąpielow'y Junker'a

z wanną, tarcz do pasów,
drut siatkowy, kozę i in.

Teras? K 1891i

W /* POSADY1^ !
WOLNE iG fl

Czeladnik
szewski potrzebny. Sie-!

radzka 8, 18986!

Robotnik (l8910
potrzebny do rozwożenia

mebli. Ul .Szpitalna 8

Dzielna (10793

ekspedjentka z branży
rzeżnickiej, władająca ję­
zykiem polskim i niemie­
ckim potrzebna od l. 8.

Bociek,Pomorska57.

2 ekspedientki
z branży rzeżnickiej z

dłuższą praktyką, z do­
bremi świadectwami gza

dobrem wynagrodzeniem
zaraz potrzebne. Lewiń­
ski, Toruń, Królowej Ja-

clwigi 24, tel. 338 . (18886

Panienka
doskładu kapeluszy,która
w tej branży pracowała,
może Jsię zgłosić, Szpi
talna

Dziewczyna
młoda do wszystkiego,
która zna pracę domow'ą

i cokolwiek gotowanie,
z dobremiświadectwami,

poszukuje od 1.8. posa­
dy. Oferty do filji Dzien.

Bydg. pod ,Młoda”. (10817

Poszukują 10819

posady do dzieciiub skła­
du za małem wynagro­
dzeniem , Łask. zgł. pod
,Posada” doDz. Bydg .

Krawcowa 18928

dobra wyjeżdża na wieś.

Niedźwieeka, Długa 5.

Panienka (l8971

sierota, poszukujeposady

jako gospodyni u samot­

nego panalub u starszego

państwa, posiada bardzo

dobre św'iadectwa, pościel

własną,posadęmożeprzy­
jąć zaraz. Oferty do Dz.

Bydg. pod ,Panienka”.

Stiitąca
z dobremi świadectwami

zaraz potrzebna. Zgł od

U -12. Nieubalska, Pro­
menada n% mas

KHH31
. Bzisswcsyóki08999

inteligentne, 14 i 15 letnie

przyjmę do nauki,drob­
nych prac artystycznych.
Fordońska 7,II lewa,

KEEES
Posstukuje

się dla 13 letniej uczen­

nicy gimnazjalnej stancji

gdzieby także czuwano

nad pracami szkolnemi

izarazem udzielano lekcyj

gry na fortepianie. Oferty
pod ,Ł .25”doDziennika

Bydgosk. 08748

Pokój
H'etmańska 13, II. lOStO

Dwa
pokoje umeblowane z

kuchnią gazową 70 zł

miesięcznie. Adres w Dz.

Bydg." (18922

Pokój
dowynajęcia. Babiawieś4,

p.I
'

(18921

Pokój
Gdańska 107. (10797

Pokój
wynajmę. Bocianowo 9,

I prawo.' l'0796

Pokój
wynajmę. Draeger, Em.

Warmińskiego 3. (10813

V PokÓI
r. używaniem kuchni, uf.
Szczecińska 5, 10831

Pokój
dobrze umeblowany dla

oficera lub inteligentnego

pana. Wiad. w filji Dz.

Bydg. (10835

Pokój 10818

dla panów. Kujawska 10,

Pokój
umebl. dla lepszej pani,
światło elektr., osobne

wejście do wynajęcia.

20'Stycznia 24, parter le­
wo. 10830

Kj EEEOI
Esplenada (l8563

kawiarnia i restauracja
ul. Gdańska 143, tel. 1283

poleca swą kuchnię, pod
kierownictwem kuchmi­
strza warszawskiego. W y­
borowe obiady 3 dania

1.50 zł kolacje, zakąski,
clobrze pielęgnowane

piwa, wina, trunki alko­
holowe i bezalkoholowe,

Bilardy,szachy i domina.

Z Paryśa
Wiednia, Warszawy, Ber­
lina już nadeszły żurna-

le mód na jesień-zimę
1930/31, oraz zeszyty mie­

sięczne na sierpień.Księ­
garniaN.Gieryna, PI.Te­

atralny. Gdsprzedawcom

ustępstwo. (18934

Pokój
umebl. z eałodziennem

utrzymaniem zaraz lub

od1.VII.do wynajęcia.

Kordeckiego 1. Restaura­

cja. (18914

Pokój
dobrze umebl. dla dwócb

osób. Garbary li, w po­
dwórzu, II prawo, (18945

Pokój
dla małżeństwa z używa­
niem kuchni. Naruszewi­
cza ta, I lewo. 18946

Pokój (l8930

umeblowany, sposobność

gotówania. Toruńska 174.

Pokój 10785

próżny lnb c-.ęściowo u-

meblowany d'a bezdziet­

nego małżeństwa, okolica

Śniadeckich poszukuje.

Zgfc Zduny 7, panter iewó.

303 zł,
stałej pensji miesięcznie,

prócz wysokiej prowizji

dajemy solidnym, praco­
witym ajentom losowym.

Ajeuci, którzy się wykażą
dobremi wynikami, mogą

otrzymaćdługoterminową

pożyczkę. Ajentom którzy

pracowali w jakimkol-

wiekbądź banku i zostali

pokrzywdzeni przez nie-

wypłacenie ciężko zapra­
cowanego grosza, zobo­

wiązujemy się bezintere­
sowni'e z chwilą przystą­
pienia do współpracy
wszelkie należne im pre­
tensje wywindykowaó.Zgł .

24i25HotelGastronontja

pokójli,pom. godz. 10 -1
i 3-6 . (10815

Na
maszynie uczy,przepisuje
w'nioski itp. Garbary 11,

I prawo. (18918

Hipoteki.
Regulacja oraz waloryza­
cja hipotek, załatwianie

formalności w sprawach

uzyskania pożyczekhipo­
tecznych długotermino­
wych na nieruchomości

m iejskie i wiejskie, ścią­
ganie należności. Oferty

pod ,,Labora” do filji Dz,

Bydg. (10800

Wspólnika
do samochodu naktórym
rozwozi się bardzo pożą­
dane artykuły dla rolni­

kówposzukuje się. Dobry
i stały zarobek, potrzeba
1000zł. Zgł.pod .Gene­

ralneprzedstawicielstwo”,
Grunwaldzka. 50 . (l8950

Chcesz pożyczką!
Żądaj bliższych infor-

macyj: Katow'ice, skryt­
ka 669 - dzb. (l8667

Tysiące
chorych nakatarżołądka,

wzdęcia, kurcze, bóle, nie­

strawność, zgagę,nudność,

wymioty, brak apetytu,

ogólne osłabienie etc. od­
zyskało zdrowie, używa­
jąc ziółka sławnego na

cały św'iat Doktora Die­
tla, Profesora Uniwersy­
tetu Jagiellońskiego. z.ą -

dajcie bezpłatnej broszujy

pouczającej! Adres: Lisz­
ki, Apteka. 9750

Unlewałniam
skradzione papiery cze­
ladnicza na nazwisko Jó­
zef Babkiewicz, czeladnik

piekarski. (18916

Ranna
Jat 32, samodzielna, z wy­
prawą, pozna Solidnego

pana. Oferty pod ,1930”

do D zien. Bydg, (1892ft
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Dnia 21 b. m. w poniedziałek, o godz. 5 po południu, zasnął w Bogu, po krótkich,, lecz ciężkich, cierpieniach, opatrzony Sakramentami

przeżywszy lat 30, mój najukochańszy syn, nasz najzacniejszy brat, przedobry wujek i szwagier
ś.p.

Eugeniusz Jan O rdła Dawid
Bojownik o Niepodległość Ojczyzny, odznaczony Krzyżem Walecznych, Medalem Wojennym z r. 1918—1921 (Polska Swemu Obrońcy), Medalem

Dziesięciolecia Niepodległości Ojczyzny i innemi. Jako jeden z pierwszych, wstąpił na zew Ojczyzny — ochotniczo w tworzące się szeregi, jako
harcerz, by swoje młode życie złożyć na ołtarzu ofiarnym, dla Polski.

Przeszedłszy cały szereg kampanji walk na froncie północno-wschodnim, południowo-wschodnim i Odsieczy Lwowa, gdzie został ranny,
powrócił po zakończeniu wojny w rodzinne progi, by wraz z swojemi braćmi i siostrami pracować dalej dla ukochanej Ojczyzny Polski.

Po dziesięciu latach swej niezmordowanej i pełnej poświęcenia pracy na polu leśnictwa, zakończył Swe młode życie — osierocając, już
na zawsze kochającą Go bezgranicznie

M iiitisę , s S o s t e g , fe r c s c l I rodzim e;.
Pogrzeb odbędzie się w czwartek, dnia 24 bm. o godzinie 4 po południu ze Szpitala Miejskiego w Nakle", na który zapraszamy przyja­

ciół i znajomych Zmarłego.
Msza św. żałobna — w piątek, o godz. 7.45 w kościele parafjalnym w Nakle.

Osobnych zawiadomień nie wysyła się. (18942

W poniedziałek, dnia 21 b. m . o godz. 5 -tej po południu zasnął w Bogu, po ciężkich, lecz krótkich cierpieniach, opatrzony Sakramentami św., ś.p,

sekretarz Nadleśnictwa Państwowego Nakło - członek Związku Zawodowego Leśników Rzeczypospolitej Polskiej.
Ś.p . Eugenjusz był czynnym członkiem Z. Z . L . R .P . nieomal od chwili założenia. W Zmarłym traci Związek gorliwego i zasłużonego członka, który

nadewszystko ukochał las i zavród leśnika. Cześć Twojej pamięci kolego, a las niechaj Ci wieki śpiewa nad Twą mogiłą.

ra*slc5*p - JKwieiatlfssus lcinlM w S**blssS*IC5j.
Wyprowadzenie zwłok odbędzie się w czwartek, dnia 21 b. m . o godz. 4 -tej po południu ze Szpitala Miejskiego w Nakle. — Msza żałobna dnia następnego

(piątek) o godz. 7.45 rano w kościele parafjalnym w Nakle. "(18943

Dnia 21 lipca br., o godz. 17 po południu zasnął w Panu po krótkich lecz ciężkich cierpieniach, opatrzony Sakramentami św., ś. p .

EućenfunJan Dawid -

sekretarz Nadlatnl(twa Państwowego Naklo
W Zmarłym tracimy sumiennego I najzacniejszego współpracownika i cennego Kolegę. Swą pracą pełną poświęcenia i oddania — zaskarbił sobie u nas

wieczną psroi^c.
Niech Mu ta ziemia za którą walczył w latach wojny 1918—1921 — lekką będzie, a las który tak ukochał — niech szumi nad Jego mogiłą.

Personel Nadleśnictwa Państwowego Nakło.
Pogrzeb odbędzie się w czwartek, dnia 24 bm., o godz. 16-tej z Szpitala Miejskiego w Nakle. Msza św. żałobna w piątek o godz. 7,45 rano w kościele

parafjalnym w Nakle.
(18944

Sprsedai przymusowa.
W piątek dnia 25 lipca bi\, o godz. 10, sprze­

dam w Nekli, przez licytację najwięcej dającemu
za gotówkę: * " U8931

otela 5mg. owsai ;A i Ms 8mg. igttńia.
Zbiórka kupujących w zagrodzie p. St. Paliwody.

Kozłowski, komornik sądowy w Bydgoszczy.

jpwmęigHHaaflSCfrwąyj..
W czwartek, dnia 24 lipca, ogodz. 1530sprze­

dam w Gościeradzu u p. Dudzińskiego w dro­
dze przetargu przymusowego za natychmiastową
zapłatą co następuje:

40 mórg żyta na pniu
9 ,, pszenicy na pniu (zimowej)

20 lt ,, iatowej
20 ,, owsa na pniu

2 tuczniki i 4 warchlaki.

(18025 Kantowicz, kom. sądowy w Koronowie.

W fiSatnrcbraowie
sprzedam natychmiast na dogodnych warunkach

i i w m dto-isiff.
Zgłoszenia St. Szukalski skład nasion Bydgoszcz,

ui. Dworcowa 95a. (1S933

iCtensifaliris

wykonuje szybko i tanio

Draltarnia Bydgoska
Poznańska 30.

Wózki

w wielkim wynorze po
najkorzystniejszych

cenach. 7u86

Fr. Kreski
Bydgoszcz

ul. Gdańska nr. 7.

Geny ogłoszeń : 25 gr. za wiersz milimetrowy na stronie 7-łamowej szerokości 38 mm. Za reklamy na stronie przed ogłoszeniami 60 gr., w tekście na drugiej i trzeciej stronie 1,00 zł.,
na dalszych stronach 85 gr. za mslim. 1 łam., szer. 67 mm. Drobne ogłoszenia słowo tytułowe 25 gr., każde dalsze 15 gr.; dla poszukujących pra'cy oraz na nekrologi 20% zniżki.

Większe ogłoszenia, zamieszczone wśród drobnych 100% drożej jak w zwykłem dziale ogłoszeniowym. Przy powtórzeniu ogłoszeń o tym samym tekście udziela się rabatu.

Przy konk'ursach i dochodzeniach sądowych wszelkie rabaty upadają. — Ogłoszenia zagraniczne 25% dopłaty. — Ogłoszenia skomplikowane oraz z zastrzeżeniem miejsca o 20% drożej
Za terminowe umieszczenie i przepisane miejsce administracja nie odpowiada. - Miejsce, płatności: Bydgoszcz. - Konta bankowe: Bank Związku Spółek Zarobkow'ych, Bank Ludowy.

Flank M. Stadthagen. — Konto czekowe: P. K. O. 203713 Poznań.

Wydawca^ŁąiAadem i czcionkami: Drukarnia Bydgoska Sp. Akc. w Bydgoszczy. - Za redakcję odpowiedzialny: Wincenty Sławiński w Bydgoszczy,

Dnia 20 bm. rozstała się z tym światem opatrzona Sakramen­
tami św. nasza najukochańsza matka, teściowa i babka ś. p.

w 78 roku życia, o czem donosi w ciężkim smutku pogrążona

StaBsSaEgraaH.
Mrocza, Kolejowa 6. (l0807

Pogrzeb w czwartek o 4-tej po południu z domu żałoby.

Str. 12. ,,DZIENNIK BYDGOSKI** czwartek, dnia 24 lipca 1930 r. Nr. 169.

Sprsedażprzymusowa.
Wpiątek dnia 25 lipca br., o godz. 9, sprze­

dam w Majętności Jastrzębie, przez licytację
najwięcej dającemu: (1893t

oMo Smg. psMitj aa pin i okala 38 mg. żyta
Zbiórka kupujących przy stacji Jastrzębie ma­

łej kolejki. (1893S
Kozłowski, komornik sądowy w Bydgoszczy.

Wczwartek,dnia 24.7. 30, o godz. 11-ejprzed-
poł. będę sprzedawał przy ul. Toruńskiej 182,II p.
najwięcej dającemu za gotówkę:

maszynę tło pisania, lodówką, fampy, bie­
liznę stołową, obrazy, porcelana na 12
osób, noże, widelca, kieliszki, wazony i
w iele innych.

(18963 Malak, kom, sądowy w Bydgoszczy.

W czwartek, dnia 24 b. ni. o godz. 1130sprze­
daw'ać będę w Brzozie ,,Letnisko p. Miklasa”

najwięcej dającemu za gotów'kę:
48 slotów różnych, 524 krzeseł różnych,
7 kanap, 10 lodzi, motor benzynowy
,,DeuU" i dynamo. (18967

Wałkiewiez, kom. sąd. z poi., B ydgoszcz.

Naeksportkupujęstarsze,silne

konie robocze
również rem onty do odpaszenia i proszę
o podanie warunków. Zgłosz. do eksped*.
ogłoszeń Holtzendorff,Bydgoszcz,
Pomorska 5. ( 18462

Mowęsilu*
dlaimętcz^zisg

przy używaniu YOPUAM1N najlepszego środka w'zmac­
niającego. — 50porcyjzł.12 .- (12567

DR. GE3HAR9 I Ska., GDAŃSK 102.

Podaje się do wiadomości P. P . Członków

Kasy Chorych m. Bydgoszczy, że w czasie

od"dsiia"l*go do15-goVII!.1930r.

Zakład kąpielowy,
za wyjątkiem Hydroterapji

indzie nieczyiwz powodu przeprowadzenia remontu. (18917

Kasa Chorych m. Bydgoszczy.

Leczę choroby przestarzałe skutecznie
wyłącznie przyrodą t.J. ziołamikrajowemii zagranicz-
nenii, a m ianowicie: płucne, żołądkowe, krwotoki, rany, ból
głowy, reumatyzm, ogólne osłabienia, niemoc trawienia, nerwo­
we, oczy, padaczkę t. j. chorobę św. Wita, i wiele innych jak
również kobiece. Przytem wyrabiam wodę niefarbującą na

siwiznę włosów, łupież i przeciw wypadaniu. Praktykuję od
lat 25 m. innemi zagranicą w Rosji, Chinach, Francji, Szwaj­
carii w Bydgoszczy od lat lO ciu po powrocie z Syberji. (11897

AntoniBogacki
Bydgoszcz, ulica Gdańska nr. 71 a,

Godzinyprzyjęć 10—12p .p .3 -4 .

^

HFHilO Szarlow si(i MelJlezwykłeiwyśeieiane
dawniej Domnik po cenach fabrycznych. (140t0

Wełniany Rynek nr. 7 Fachowai rzetelna obsługa.
Do oddania

IB i i nfieiiUnii
po gipsie 60X50 cm. (18959

Rtab PsFtisy iH iw teirajtl
w (SmiuIowie, Sp, Akt.

ffąglw^rieigea w CSasosaaiKliseiSiisa.


